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odbedzie sie jutro w Izbie Gmin. — Czy a 


W nadchodzący poniedziałek odbędzie 
się w Izbie gmin debata nad poprawka- 
mi zgłoszonymi przez 58 posłów Partii 

` Pracy. Plerwsza poprawka zawiera za- 
rzuły przeciw polityce zagranicznej rzą 
du, zaś druga dotyczy projektu wprowa 
dzenia przymusowej służby wojskowej. 

Korespondent dyplomatyczny radia bry 
tyjskiego twierdzi,, że jeżeli posłowie 
będą nalegać na przeprowadzenie głoso- 


podwy 


Anglia umacnia się 
w rejon'e kanalu suczkiego 

W rejonie Suezu grupa złożona z 3 
tysięcy jeńców niemieckich zajęta jest 
budową gmachu na siedzibę brytyjskiego 
sztabu generalnego na środkowy wschód. 
Roboty dokonywane są w odległości 60 
kilometrów od Kairu. Równocześnie od- 
bywają się w okolicy wielkie roboty for 
tyfikacyjne. Spoleczeństwo egipskie zdra 
dza poważne zaniepokojenie z powodu 
tych prac. 


Nowi członkowie 
Organizaci Narodów Zjednoczonych 


„ Na posiedzeniu Zgromadzenia General 
fego w nadchodzący poniedzialek odbę- 
dzie się oficjalne przyjęcie w poczet 


| nad poprawkami, premier Attlee 
zażąda wyrażenia mu votum zaufania. 


a 1946 roku 


idzie do głosowania 


wyraża zaniepokojenie z powodu polity 
ki zagranicznej rządu. W liście tym 


Attlee oświadczył dziennikarzom, iż |posłowie zarzucają rządowi, że kieruje 


do tego rodzaju wystąpienia a szczegól- 
nie przeciwny jest ujawnianiu rozłamu, 
jaki dokonał się w Labour Party. 


... 


Grupa posłów z Labour Party wysto- 


sesja komisji politycznej poświęcona by- 
la w dalszym ciągu Sprawie veta. Sta- 
nowisko Polski w tej sprawie określił 
członek delexacji polskiej, radca Winie- 
wicz. Oświadczył on, że sprzeciwia się 
wnioskom Kuby i Australii í będzie*bro- 
nić ma generalnym zgromadzeniau zasa- 
dy jednomyślności wielkich mocarstw, 
której fundamentem jest utrzymanie pra- 
wa veta, 

Uporczywe przewiekanie dyskusji przez 
wnioskodawców jest dalszym potwierdze 
niem tezy, że Kuba i Australia, Inspiro- 


uważa obecną chwilę za nieodpowiednią | sję nienawiścią do demokracji. 


Stanowisko rządu brytyjskiego, zda- 
niem autorów listu, wobec problemow; 
hiszpańskiego, Indonezji, Grocji, Pale- 
styny i in. musi budzić najwyższe zanie- 


sowała list do premiera Attlee, w którym pokojenie. 
MaMa) 


Przeciw próbom rozbicia 


jedności wielkich mocarstw. — Przed naradą w.elkiej piątki |ne; 


Poszczególne komisje ONZ w Nowym | wane przez czynniki, którym zależy na 
Jorku kontynuują swe prace, *Ostatnia rozbiciu jedności wielkich mocarstw, Wy- 


sunęły swój wniosek: w celu odwrócenia 
uwagi od istotnych spraw i szerzenia w 
ten sposób dywersji w łonie ONZ. 

* +: è 


Przewodniczący delegacji wielkiej pią- 
tki — stali członkowie Rady Bezpieczeń- 
stwa — mają spotkać się w przyszłym 
tygodniu w celu wyjaśnienia swego Sta- 
nowiska w sprawie veta. Delegaci bry- 
tyjski, amerykański | radziecki zgodzili 
się poprzeć propozycje francuską odro- 


czenia debaty ħa ten temat na przeciąg | parlamentu duńskiego 


(Rozłam w Labour Farb ` 


ESS | 


na której opierał sh 
rząd Attlee i Bevina, nie slanowi już 
dziś jednolitej organizacji politycznej, 
72-ch posłów tej partii wystąpiło prze 
ciw Bevinowi, jako ministrowi spraw 
zagranicznych, i domaga się zmiany 
jego polityki. Jutro odbędzie się w Izbie 
Gmin dyskusja nad wnioskami tych po 
słów. 


Partia Pracy, 


MDVD | LAGTK | 
« GE PA 
Zaniepokojenie Anglii 
sikcesami powstańców greck eh 

Jak słychać w kołach politycznyci. Fos 
reign Office (brytyjskie ministerstwo 
spraw zagranicznych) bada obecnie spra 
wozdania, dotyczące sytuacji w pólnoc= 
Grecji. Wedlug doniesień z Aten, W 
północnej Tessalii i Tracji, powstańcy u 
trzymują w swych rękach szereg miej. 
scowości. Grecki sztab generalny przed 
stawił attaches wojskowym Wielkiej Bry 
tanii, USA i Francji dane o wzmożonej 
działalności powstańców. 

W okolicy Gory Skra w Macedonii dos 
szło do nowych staré. 


Z. S. R. R. i Dania 
Ratyf.kac'a układu h ndowega 


Z Kopenhagi donoszą, że obie izby 
ratyfikowały u- 


kilku dni ze wzgiędu na proponowane spo | klad handlowy zawarty między Danią 7 


tkanie wielkiej piątki. 


Związkiem Radzieckim. 


członków ONZ — Islandii „Afganistanu MMMM A 


1 Szwecji. 

Rada Bezpieczeństwa powzięła uchwa 
lẹ o przyjęciu Szwajcarii do Międzyna- 
rodowego Trybunału Sprawiedliwości 
pod warunkiem, iż Szwajcaria przyjmie 
na siebie wszystkie zobowiązania, wyni- 
kające z uczestnictwa w Organizacji 
Narodów Zjednoczonych, 


Edenowi podoba się 
pol.tyka zagraniczna Bevina 
* Przemawiając w New Castie on Tyne 
b. minister spraw zagranicznych Eden 
poddał ostrej krytyce rządowy program 
nacjonalizacji niektórych gałęzi przemy- 
słu zwłaszcza odnośnie energii elektrycz 
nej i środków transportu, Co się nato: 
miast tyczy polityki zagranicznej obec- 
nego rządu Eden znalazł dla niej słowa 
wielkiego uznania i oświadczył, „że sta- 
nowisko Bevina w Organizacji Naro- 
dów Zjednoczonych jest bez zarzutu". 


Przeciw $mutsowi 


wypowiada s ę szołeczeńs'wo Uni Afryk, 
Senator Unii Poł. Afrykańskiej Bass- 
man oświadczył, iż jest przeciwny sta- 


posiedzeniu komisji dia spraw  powier- 
nictwa, na którym domagał się on przy 
łączenia do Unii byłych kolonii niemiec- 
kich w Afryce. - 

Zdaniem Bassmana, wszyscy prawdzi- 
wi demokraci w Unii poł. afrykańskiej, 
zarówno biali, jak murzyni, są przeciw- 
ni zaborczym planom Smutsa. i 


r 


Co e 
Sprawa ta ma 


Prace Rady Czterech w Nowym Jor- 
į Ku nad ostatecznym sfinalizowaniem trak- 
i tatów pokojowych z b, satelitami osi. do- 
biegają końca. Ostatnie komunikaty mó- 
wią o bliskim rozwiązaniu najtrudniejszej 
kwestii — sprawy Triestu. W ciągu ostat- 
nich narad Czterej Ministrowie poczynili 
znaczne postępy w pracach nad statutem 
Triestu. 

Za kilka dni (po 20 listopada) na war- 
sztacie Rady Czterech znajdzie się Spra= 
wa Niemiec, mająca największe znacz 
nie dla utrwalenia pokoju. Sprawa ta, j 


-hyć zadzcydowana wkró 


GB 


w obradach Konferencji Pokojowej w Pa 
ryżu, | obecnie rozmowy Czterech Mini- 
strów stanowić będą pierwszą oficjalną 
Konierencję Międzynarodwą w Sprawie 
przyszłości pokonanych Niemiec. 

RZĄD POLSKI, DOCENIAJĄC WAGĘ 
TYCH ROZMÓW, WYSTOSOWAŁ DU 
RADY CZTERECH NOTĘ, W KTÓREJ 
PROSI O DOPUSZCZENIE POLSKI DO 
OBRAD NAD PRZYSZŁOŚCIĄ NIE- 
MIEC. 

W nocie stwierdza się m. in.: r 

„W ciągu wieków niemiecka ekspan- 


ko najtrudniejsza, była celowo pominięta | sja na wchodzie doprowadziła do przyłą= 


Gen. Komisarz Wyborczy 


Przewodniczący okręgowych kom syj mia- 
nowisku premiera Smułsa, zajętym na| nowani będą do diia 23 listopada r. b, 


Generalnym Komisarzem Wyborczym 
mianowany został przez Prezydium Kra- 
„jowej Rady Narodowej, na wniosek Pre- 
zesa Rady Ministrów, Kazimierz Brzo- 
zowski, Prezes Sądu Najwyższego. 

Obecnie, zgodnie z ustalonym kalenda- 
rzykiem wyborczym, Prezydium KRN po- 
i wola 6 członków państwowej komisji wy- 
borczei spośród członków klubów posel- 


| 


skich KRN, zaś Generalny „Komisarz Wy- 
borczy w czasie do 23 listopada mianuje 
przewodniczących okręgowych komisji 
wyborczych i ich zastępców: 

W tym samym terminie Wojewódzkie 
Rady Narodowe, a w Warszawie i Łodzi 
Miejskie Rady Narodowej, powołałą spo- 
śród wyborców członków okręgowej ko- 
misji wyborczej oraz ich zastepców. (i) 


przez Rate Czterech. 
- Polska domaga się dopuszczenia jej do obrad. - Postulaty Francji 


czenia i germanizacji znacznych obszarów 
polskich. Niemcy dwukrotnie pozbawili 
naród polski nieno 'ległości | zagroziły 5a4 
memu jego istnieniu. 

Granica polsko - niemiecka jest dłższa 
niż gran'ca pomiędzy Niewenwi a którym= 
kotwiek z ich sąsiadów. Toteż polityczny, 
społeczny i gospodarczy rozwój Niemiec 
nie może być obojętny dla przyszłości nar + 
rodu polskiego”. 

W. zakończeniu nota podkreśla, że pra 
gnićniem narodu polskingo jest czynne i 
konstruktywne współdziałanie przy p. 
nięciu zadowalającego i trwałego pokoji 

ers 

Wicepremier rządu francuskiego, Tho» 
rez, oświądczył, że jest zwolennikiem so* 
juszu między Francją a Wielką Brytanią 
pod warunkiem jednak, że problem nie: 
miecki zostanie rozwiązany ó 
dowalający, to znaczy — 
bezpieczeństwo Francji, 

Za gwarancię bezpieczeństwa Franc) 
uważa Thorez wypelnienie nast 
warunków: ścisła kontrola go: 
zagłębia Ruhry, całkowite rozbr. 
miec, zlikwidowanie- pozostałości faSzy: 
mu i połączenie zospadarcze zagłębia Saas 
ry z Francia 


gwara 
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Do 1949 r. należy przeszkolić 45.000 nowych rzemieślników. — Bursy dle 


m fm ef ez i 
Mioczi 
wiązku z poważ 
kw owanych rzemieślników į koniecz- 
nością natychmiastowej poprawy: tej 
tnacji, na terenie województwa łódzkiego 
zawiązana zosta z inicjatywy Izby- Rze- 
mieślniczej, tzw. da do Spraw Ucz- 
niowskich* W skład Rady, mającej na 
celu ujęcie tego zagadnienia w swoje- re- 
wchodzą rzemieślnicy oraz przedsta- 
wiciele zainteresowanych urzędów į in- 
stytucji, a więc Kuratorium Szkolnego, 
działu Oś i Kultury Zarządu 
jshfogo, Urzędu Zatrudnienia, Poradni 
Psycho-Technicznej przy. lnspekcji Pra- 
cy, Izby Przemysłowo-Handiowej 1 Szkół 
Dokształcających Zawodowych. 

W-dniu wczoraiszym odbyło się posie- 
dzenie Rady, na którym omówiono cały 
szereg aktualnych zagadnień, związanych 
właśnie z rozwojem | r odniesieniem kwa- 
litlkucji zawodowych łódzkiego rzemi 

W obecnej sytnacji w dziedzinie 
lenia rzemieślników 1 o projektach na 
przyszłość mć dyr. Dobosz, przytacza- 
iac bardzo ciekawe dane i fakty, 

Trzyletni plan odbudowy wymaga od 
rzemiosła osiągnięcie takiego stanu, aże- 
by poziom wartości jego usług na każde- 
go członka społęczeństwa był taki sam, 
Jak przed wojną. Aby to osiąznąć, trzeba 
przede w. sikim wpłynąć na m esie. 
ule produ podstawowych artykułów 
tywnościowych, artykułów  włókienni: 
szych, przemysłu odzieżowego lid. 

Jeśli chodzi orobecny stan naszego rze- 
miosła, to dzisiejs tatów sta: 
nowi zaledwie 35 procent stanu przedwo- 
lennego, ilość zatrudnionych równa się 39 
proc, tego, co było przed wojną, zaś ware 
tość produkcji zakładów rzemieślniczych, 


twiazdka „Expressi“ 
KUPON Nr. 8 


wyciąć i zachować 


iym brakiem wy- | to zaledwie 31 procent wartości tego, co 


produkowano przed wojna. 

Tendencją obecną dla rzemiosła jest, 
ażeby każdy warsztat rzemieślniczy był 
w przyszłości Silniejszy gospodarczo i bar 
dziej przystosowany do nowoczesnych 
wymogów produkcji, niż warsztat dawny. 

Pozatem należy doprowadzić do tego, 
aby caly teren województwa był równo- 
miernie nasycony warsztatami, 

Na rok 1949 liczbę: warsztatów rze- 
mieślniczych w woj. łódzkim określą się 
na 23,767 (przed wojną 29.721), obecnie — 
10.330). Warsztaty te małą zatrudniać 
w 1949 r. 72.697 ludzi (66.044 wyroku 1939 
i 25.571 obecnie). y 

Do 1949 r. y urtchomić na terenię 
naszego województwa jeszcze 13.257 war: | 
ształów rzemieślniczych oraz wyszkolić 
do tego czasu 13,237 mistrzów 1 48,30 cze- 
ladników! 

Omawiając sprawę szkolenia, dyr. Do- 
bosz wskazał, że najcenniejszym elemen- 
tem na rzemieślników jest ludność wiej- 
ska. Ażeby pozyskać więc jak najwięcej 
tego elementu, należy zakładać. bursy, W 
których młodzież wiejska mogłaby miesz- 
kać, Przewidzianych jest zorganizowanie 
u nas 13 tego rodzaju burs, 

Wskazując na bolączki szkolnictwa za- 
wodowego, jak szkolenie w fabrykach, 
które niejednokrotnie nie rejestrują ucz- 
uiów 1 nie posyłałą ich do szkół, dyr, Do- 
bosz przedłożył Radzie, że 


stępuję obecnie do opracowania nowego 
rozkładu jazdy pociągów pasażerskich 


na okres letni 1947, . 

Ponieważ dotychczas wiele bolączek 
| komunikacyjnych Łodzi nie zostało po- 
,zytywnie rozwi nych, dyrekcja kolej, 
|cheąc zapoznać się z żądaniami spale- 
wa łódzkiego w sprawie ewentu- 


alnych 


WEDŁUG PLANU 3-LETNIEGO . 
WOJEWÓDZTWO ŁÓDZKIE MA PRZE- 
SZKOLIĆ DO 1940 R. 45.000 NOWYCH 

RZEMIEŚLNIKÓW. 

O sytuacji uczniów w warsztatach rze- 
mieślniczych i szkolach doksztalenjących 
zawodowych mówił kier. Krupiński. 

Zwrócił on przede wszystkim uwagę 
na mały udział w rzeniiośle kobiet i na 
wielkie ich możliwości w tych zawodach, 

Następnie omówił szeroko warunki 
szkoleniowe, Są uczniowie, którzy kilome- 
trami muszą chodzić do szkół, dla których 


wobec tego dzień zajęć trwa od 5-ej rano | 


do Il-ej w nocy, Szkoły nie mają lokali, 
stołówek, brak kartek żywnościowych itp. 
mimo wysiłku Izby, Rady i Samego rze- 
miosła. 

Z kolei zabrał głos przedstawiciel Ku- 
ratorinm, ob. Sroka. Podkreślił on troskę 
Izby Rzemieślniczej | Rady i starania ich 
o poziom Szkolnictwa. 

Stwierdził, że akcję utrudnia brak zro- 
zumienia w społeczeństwie o pożytku 
szkotenią zawodowego. Nawet takle mia- 
sta, które mają wspaniałe gimnazja ogól- 
nokształeące nie myślą o zorzamizowaniu 
szkół zawodowych, mimo gwałtownej po- 
trzeby, 

W myśl planu 3-letniogo 
POTRZEBA NAM JESZCZE 90 SZKÓŁ 

DOKSZTAŁCAJĄCYCH ZAWODOWO. 

Następnie zwrócono uwagę na inne bo- 

lączki, jak brak własnych lokali, 1 braz 


eży miejskiej. — 90 nowych szkół dokształcających. zawodowo 


wykładowców oraz podkreślono z uzna. 
niem pracę i troskę samego rzemiosła w 
dziele szkolenia zawodowego. 

Jako przykład godny naśladowania 
podano między Innymi Rzemłosło Spo- 
żywcze «w Łodzi, które zorganizowało 
wlasna szkołę w Łodzi i opłaca ją za ucz» 
niów, 

Tak samona uznanie zasługuje rzemło+ 
sło Pabianie, opodatkowujące się na swych 
uczniów po 200. zł. miesięcznie, 

Podkreślono, że Państwo nię będzie 
moglo stworzyć tyle szkół zawodowych 
(jest 1068 typów rzemiosł), warsztaty 
więc muszą wziąć tę rolę na siechte. 

Z dalszych przemówień wynika, że na 
terenie. Łodzi 
MA POWSTAĆ WKRÓTCE SPECJALNA 

PORADNIA ZAWODOWA, 
której zadaniem będzie klerowanie mło. 
dzieży do odpowiednich zawodów. 

Poradnia zawodowa będzie wyposa» 
żona w warszaty wszelkiego typu i mło. 
dzież po dwóch tygodniach, po przejściu 
wszystkich działów pod kierunkiem fa 


chowców, lekarzy i psychologów, będzie 
skierowana do ÓW najbardziej jej od 
S 


powiadających. 


OBURZONE GIMNAZJALISTKI, O flo nam 
wiadomo, ni» wolno młodzieży. szkolnej kwes 
stować. Rozporządzenie tego rodzaju zostalo 


Potrzeby kolejowe Łodzi 


pa Konfereńcia w związku z nowym. rozkładem. 
Tak się dowiadujemy, Dyrekeja Okre- | zwołuje 
gowa Kolei Państwowych w Łodzi przy | odbędzie 


specjalną konferencję, która 
się w dniu 20 listopada, o godz, 
10:j w gmachu dyrekcji przy ul. Za- 
chodniej 57, 

Przedstawiciele rzemiosła, kuplectwa, 
handlu | przemysłu oraz prasy wypo- 
wiedzą się na tej konferencji co do po- 
(rzeb istotnych naszego miasta w dzie- 
dzinie komunikacji kolejowej. Wszys 
zgłoszone wnioski, zostaną potem roz 
trzone i w miare możności uwzględnio= 


wydtre niedawno; 
... 
STEVENS, Musi się Pan jednak zdobył 
ng odwage [odwużdym podobno. szczęścia 
sprzyjsty | albo napisać do niej — o Alè zno 
| Fam jo! domowy adres, = albo podejść do 
| utej, gdy ją Pam spotka na ullcy. 
w ysiką) Ś 


KANDYDATKA. Istniefe doplore projekt 
otwarcia szkoły położnych w Łodzi. Nie mo. 
temy Pani zalem polntormować, kiedy zosta 
nie ona otwarta. 

t.s 

EDEK I HENIEK, Wystarczy, Jeżeli zacdre- 
sujocie lst do Szkoły Marynarki Wojoanej: 
Gdańsx. Nowy Por, W Łodzi nie przyjmuje 
się zapisów do niej. Polatormujcie się listow= 


zmian w dotychczasowym TOZ- |ne przy opracowywaniu nowego letnie= | nie o tym, kiedy przyjmowani sq nowi kan- 
kładzie jazdy: pociągów pasażerskich, (go rozkładu jazdy, (k) dydaci, 
zana Bata o TE 2 r ee a 


a nowelka „Hxoressu* 


Wyglądało to nawet trochę komicz 
nie gdy Lucja -niby porcelanowa figu- 
rynka dreptala przy boku potężnego Ja- 
na, 

Gdy Jam schylał nad. nią swą głowę. 
z oczu jego promieniowała wielka, nie: 
ogarnięta milość. Odwzajemniała mu 
się uśmiechem odsłaniając błyszczące 
białe zęby, a jej wilgotne oczy mieniły 
się jak ciemna emalia. ' Społykali: się 
często — bardzo często, I jak to się zda 
rza u młodych ludzi, zdawało im się, że 
nie będą mogli żyć bez siebie: ” 

Nie mają racji ci, którzy twierdzą, że 
nastąpił okres demoralizacji, 

Miłość jest tak samo sentymentalna 
t nieobliczaina jak- dawniej, przepełnio: 
m i cierpieniem, śmiechem 


na 
| płaczem. 

Jan pracowal w fabryce, dako slu- 
sartz. Z rieżle, Dlaczego więc 


Wynajeli dwupokojowe 
łe w pobliżu fabryki. Jan wy- 


glądał nieco na olumanionego z nad- 
milaru szczęścia. Gdy tylko. rozległy 
się gwizdy syreny fabrycznej, uciekał 


do donu. Zone swą nosil na rekach ja! 
falke, kt iszczała, wierzgała nóż- 
kami i śmiała się do rozpuku, 

Wiro topila w fabryce | 


ra 


redulej pierw: 


zatlar 


AARU | 2 
dawali sobie ieszcze ja- 


HISTORIA 


koś radę, lecz potem nastaly okropne, 
dni nędzy. 

Aż wreszcle pewnego dnia Lucja uda 
la się do nocnego lokalu, gdzie przewie 
szóno przez jej ramię wielkie pudło. 
Chodziła między stolikami i. wykrzyki: 
wała: 

— Cygara! Papierosy! 

Pracowała tak: do trzeciej nad ranem 
wśród  klębów dymu tytoniowego i pi- 
jackich krzyków, po czym następowało 
obliczenie i o godz. 5 rano wracała do 
gomu. 

Jan otrzymał w międzyczasie mało" 
płatną posadę i musial opuszczać dom 
b godz. 5 nad ranem, właśnie wtedy, kie 
dy wracała Lucja. Codziennie widzieli 
się więc zaledwie kilka minut. Bo gdy 
Jan wracał z pracy. Luefa przechadzała 
się już między stolikami, wykrzykując: 

— Cygara! Papierosy! 


Lucja spotykała w nocnym lokalu bar 
dzo wielu mężczyzn. Codziennie inne 
lwarze. Tylko stale powłarzała się 
twarz kelnera Fryta, Frak leżał na 


nim jak ulany. Był bardzo przystojny. 
Wywlndał na hrabiego jeszcze z czasów 
przedwojennych, patrzacego ña wszy- 
stkich z góry, troche zbiazawanega. 
rzechodził obok niej z tacą na 
podniesionych palców, Wy- 
zykiwał Za a a 
| = No, Teejo, jak idzie interes? 
Zamiast odyowiedzi uśmiechała sie 


doń łagodnie, podziwiając jego bajecz- 
ną postawę. Po obiedzie, stawali obo- 
je w kąciku garderoby i gwarzyli poci- 
chu. Mówili do siebie „per ty”, jak ter 
go wymagał ich zawód, 

vimowoli Lucja coraz, bardziej odda- 
lała się od Jana, Cóż wiedział o mił 
|ście Byla jeszcze taka młodą! „Dla niej 
miłość oznaczała: przedowszystkim wy- 
|mianę pieszczót, których od tak dawna 
musieli już zaniechać. Coraz częściej 
stawała z Frycem w. kąciku szatni. 

Z Janem spotykała się tylko w nie: 
dzielę przed południem. Jego świeża 
młodzieńcza twarz była „zmieniona, Pie- 
niędzy w dalszym ciągu było mało, N 
wet jej współpraca pomagała nie wie 
Komorne było za drogie. Wysunęła, pro 
|pozycję aby oddać jeden pokój. Drugi 
[pokój w zupełności dla nich wystarczy, 
| Dobrze ale skąd wziąć subiakałora? 

— Ach = rzekła — o to nie trudno. 
Znajdę wśród kelnerów takiego, który 
Szuka czystego pokoju! 

Czy wiedziała, że gó zdradza? Nie. 
Trzeba było koniecznie wynająć jeden 
nokół, aby otrzymać pieniądze, więc 
dla czego tym lokatorem nie miałby być 
| Fryc? + - 

Frye wynajął pokój. Od- tej chwili 
przepadło dla nich również niedzielne 
przedpołdnie, gdyż Fryc przychodził 
do kuchni i pił razem z nimi kawę, 

Polem rozma o gościach i o ną: 
piwkach. W niedzielę musieli być wcześ. 
niej w restauracji. 

| fucjo! — natos! Frie — 


iJuż czas, musimy DóiŚĆł 


Z kapeluszem 1 paltem na ręku wcho+ 
dził Fryc do kuchni. zapalał jeszcze pa- 
pierosa, Potem wychodzili razem. A Jan 
zostawał sam, 

Wyczuwał coś nienałuralnego w swej 
sytuacji, On, ten potężny, śliczny ślu- 
sarz dawal sobie radę tylko z rzeczami 
konkretńemi, Umiał sobie poradzić ze 
szłabą żelaza, którą należało zgiąć, ale 
miłość wymykała mu się z rąk. 

Gdy pewnego dnia przybył da pracy 
jego chory poprzednik, którego zaste+ 
pował, A ponieważ zaangażowano go 
tylko zastępczo, wypłacono mu dzienny 
zarobek I powiedziano, że może odejść. 

Zrezygnowanym ruchem wcisnął pie- 
niądze do kieszonki. niebieskiej zabru- 
dzonej bluzy, Machinalnie zatrzymał w 
ręki kawał rury, który wział do napra- 
wy | poszedł w kierunku domu, | 

Lekko otworzył drzwi, ażeby nie prze 
rywać sny Lucji. 

Ale nie było jej w pokoju ani w ktich- 
ni. Nagle krew napłyneła mudo głowy. 
Odskoczył, zimny poł wystąpił mu na 
czoło, Bladość okryła jero twarz. Usty< 
szał jej śmiech z tamtego pokoji. Roze 
legły się jakieś szepty, pieszczotliwe pie 
skl... ` $ 

Potem... potem.. zostal oskarżony o 
dokonanie podwójnegn morderstwa, Pro 
ces wywołał wielką sensację. Na sali są- 
dowej rozprawiano bardzą szeroko na 
temat rozpasania zmysłowego i upadku 
motalności, 

Ale nikt nie pomyślał o złamanem ży: 
ciu czlowieka, o zranionem sercu ludz= 
kiemu 5 
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— O rany! Antoś! 

— Jak pragnę czkawki! 
— Serwus, chłopaki! 

YJ MATE A ak 00 © 


że na mleko na miesiąc grudzień 
art Dz. O należy zarejestrować II ku 
pon rejestracyjny w 10-ciu Stacjach 
Sekcjł Opieki nad Matką i Dzieckiem. 

Z kart Dz. 1—6, M (Macierzyńska) 
ML. (dla chorych) IL kupon rejestracyj- 
ny w sklepach miejskiej sieci rozdziel- 
czej w nieprzekraczalnym terminie do 
dnia 20 listopada włącznie. 


Dziś — konkurs fryzjerów 

Dziś odbywa się w Łodzi interesujący 
konkurs rzemiosła fryzjerskiego. Kilku 
dziesięciu pracowników fryzjerskich sta 
nęło w szranki, Kto zwycięży? 

Oczywisa ten, kto najlepić czesze, 
Zawody odbywają się w dwóch konku- 
'encjach: męskiej i damskiej, przyczem 
konkurencja ` damska obejmuje uczesa- 
nie stylowe i moderne. 

Zwycięzcy konkursu otrzymają nagro 
ly oraz dyplomy. 

Orygiralny konkurs, e którym szcze- 
PE napiszemy, odbywa się w loka- 

przy ul. Zachodniej 43, w dawnych 
ialach Manteufla, 


trzedstawicjel włókniarzy 


na miądzynarorowym zjeździe 
< w Siekkolmie 


Jak się dowiadujemy, generalny sekre- 
arz Związku Włókniarzy, ob. Stawiński, 
ida} się na międzynarodowy ziazd dele- 
jatów włókniarzy, który odbywa się w 
tztokkolimie, 

Ze Sztokholmu ob. Sławiński uda się 
lo Brukseli, gdzie również weźmie udział 
r obradąch włókniarzy z całego świata. 


Jo . o 
Kerrty odzieżowe 
dla żon czynnych wojskowych 
Ministerstwo Aprowizacji zaliczyło żo- 
w wojskowych, pełniących czynną służ- 
$ do grupy korzystających z kart odzie- 

owych. 

W związku z tym wydziały aprowiza- 
A urzędów wojewódzkich otrzymają w 
ajbliższych dniach polecenia wydawania 
onom wojskowych kart odzieżowych z 
twzględnieniem takiej ilości punktów, ja- 
ta przysługuje uprawnionym od daty o- 
rzymania przez nich po raz pierwszy 
tart zaopatrzenia I kategorii, 


Głowa Chopina 


przeznaczona na stop 


W Państwowych Zakładach Przetwór= 
tzych Metali Kolorowych w Wrocławiu 
dokonano ciekawego odkrycia. 

Wśród rozmaitych przedmiotów meta- 
wych, przeznaczonych do stopienia, zna- 
ieziano głowę Chopina, stanowiącą część 
pomnika, zdobiącego Łazienki w Warsza- 
wie, 3 

Jak się okazało, głowa Chopina z roz- 
bitego przez Niemców pomnika dostała 
się do magazynu wrocławskiego razem 
z innym „Szmelcem*. nie doczekała się 
iednak stopienia. 


WICEK: — Nie wi 
steś w „towarzystwi 


| POLICJANT: — Weg! Odejść!.. | 


Swego. czasu „Express“ 
mość o uchwale p 
dy Narodowej w s 
nej iiości kn w Łodzi, 

Jak się ok asto nasze ma zbyt 
wiele rozma: paszteciarni, piwis 
itp. knajp, Których ilość nie.odpowiada 
wcale ani charakterowi naszego miasta, 
ani potrzebom roboir ludności. 

Mało natomiast jast w Łodzi sklepów 


rozdzielczych, rozprowadzałących mianu- | szych zakładów gastronomicznych około 


Rebofnicy © wyborach 


Obrady świata pracy w dniu 1 grudna. 


Jak nas informują, na dzień 30 Hstopa- | dla omówienia szeregu najaktualniejszych 


da rb, zwołane zostalo w Łodzi posiedze- 
nie przedstawicieli Rad Zakładowych 
wszystkich gałęzi pr: Sta, na którym 
mi. in. złożone zostaną sprawozdania z plc- 
narnego posiedzenia KCZZ. wyznaczonego 
na 25—27 bm. w Warszawie, w którym 
udział z ramienia ł6 OKZZ wezmą 
ob. Burski i Napieralski. 


Natomiast na dzień 1 grudnia wyzna- | wej oraz spi 


czone zostało w Łodzi posiadzeńie zarzą- 
dów wszystkich związków zawodowych, 
wchodzących w skład OKZZ 1 przedsta- 


edziałem, że je- stujemy go bimbrem! 


wiełsli Rad Powiatowych woj. łódzkiego 


Łodzianki i łodzianie są wręcz zrozpa- 
czeni. Cóż z tego bowiem, że otrzymali 
na przydział materiały wełniane,.jeśli nie 
moga sobie nic z nich uszyć, ponieważ nie 
ma podszewki?, 

Nie pomagają wędrówki po sklepach: 
podszewki nie można dostać, a jeśli na- 
wet jest, to tak lichezo gatunku, że szko- 
da poprostu psuć ubrania, na które otrzy* 
maliśmy wełnę wysokozgatunkową. 

Nie można powiedzieć, żeby zupełnie 
w Łodzi nie było podszewki. Owsze! 
jest, ale na bazarach, na tzw. „ręczni. 
(przekupnie trzymający towar na ręku) 
w cenach jednak tak horendalnie wyso- 
kich, że dla zwykłego śmiertcinika nie 
wchodzą one w rachubę, H 

Zbadaliśmy bliżej tę sprawę, 
dziś wszystkich interesującą. 

1 co się okazuje? Sklepy rozdzielcze 
mają pewne ilości podszewek, jednak re~ 
zerwują je, zupełnie słusznie zresztą, d'+ 
tych klientów, którzy biorą iednocześnia 


żywa 


materiał na ubranie, czy palto. Zrozum 
łe bowiem, że klient, który kupi po ce- 
nach komercyinvch materiał na ubranie, 


aczego brak p 


WICEK: — Trzymaj gościa! Poczę- 


WACEK:; — Konieczna strata!.. 


fakturę i artykuły żywnościowe, wskutek 
czego jesteśmy ciągle św 
kolejek, tworzących się przed tymi skle- 
pami į zabierających ludziom pracy wiele 
drozocennego czasu, 

Początkowo była mowa o likwidacjt 
130 knaip, zlikwidowanych jednak zosta- 
nie znacznie więcej, bo okoio 200 zakła- 
tów. 

W mieście naszym było najrozmait- 


obecnie spraw. 

Na pierwszy plan wysuwa się sprawa 
iżających się wyborów, która szeroko 
nie przedyskutowana na posiedzeniu. 

Omówione będą także sprawy miesz. 
kaniowe, przy czym złożone zostanie 
sprawozdanie z dotychczasowej działalno- 
ści Nadzwyczajnej Komisji Mieszkanio- 


twa walki ze szkodnictwem 
gospodarczym, prowadzonej przez Komi- 
się Specjalną. której przedstawiciel zapo- 
zna robotników z dotychczasowymi cało- 
rocznymi osiągnięciami. (a) 


lub płaszcz, 
podszewkę. 

Innym więc klientom, zgłaszającym się 
tylko po podszewkę, sklepy nie sprzedają 
tego artykułu, którego zresztą posiadają 
bardzo ograniczone ilości. 

A więc co mają zrobić tysiączne rze- 
sze, które otrzymały obecnie materiały 
welniane na przydział? Gdzie kupić po 
godziwej cenie podszewkę do ubioru? 

Trudno znaleźć odpowiedź na to pyta- 
nie. Zwróciliśmy się po bliższe informa- 

e do Centrali Tekstylnej, gdzie uzyska- 
liśmy następujące wyjaśnienie: 
* Na IV kwartał rb, ti. na październik, 
listopad į grudzień zaplanowano 2 mili iy 
metrów podszewki po cenach sztywnych 
(od 26 do 46 zł. metr) wyłącznie dla ce- 
iów poszczególnych ministerstw, 

Niezależnie od tego, zaplanowano mi- 
lion i 100 tysięcy metrów podszewki po 
cenach komercyjnych (od 96 do 230 zł. m) 
dla rozprowadzenia miedzy PCH, „Syo- 
łem", PSS, Rzerieślniczą Centralę Zao- 
patrzenia i Zbytu w Warszawie. Centralną | 


musi mieć do tego także || 


POLICJANT: — A teraz, przeklętu 


gattlingi, pójdziecie wszyscy sześciu 
za kratę! Marsz! 


D 


Zamiast 200 zbytecznych zakładów gastronomicznych, utwo- 
rzene zostaną sklepy rozdzielcze włókiennicze i żywnościowe 


500, jednakże w przewidywaniu tego, co 
miało nastąpić tj. likwidacii zbędnych 
przedsiębiorstw, znaczna ilość knajp zlik: 
widowała się samorzutnie f 
wystąpiło tylko 313 właściciell -zakładów 
gastronomicznych. 

Z tei liczby ma być żlikwidowanych 
ponad 50 procent zbytecznych przedsię« 
biorstw. Akcja likwidacyjna już się roz 
poczę!a w tych dni Potrwa ona oko 
ło dwóch miesięcy i do Nowego Roku zo» 
stanie zakończona. Do tego czasn bowiem 
wszystkie przeznaczone na  likwidacie 
knajpy zostaną zwinięte. 

Tak jak uchwaliła Miejska Rada Naro 
dowa, ma miejsce tych knajp utworzona 
będą sklepy rozdzielcze — włókiennicze 
i spożywcze, Powstanie ich około 200. 
W pozostałych zaś utworzone będą popue 
larne jadłodajnie, których Wielka Łódź w 
chwili obecnej nie posiada anl jednej! 

Rozpoczętą obecnie akcję likwidacjł 
knajp poprzedziły dokładne badania, dotye 
czące rzeczywistych potrzeb ludności mla 
sta w dziedzinie gastronomicznej, Ustalo- 
no więc konkretnie, ile 1 jakich lokali pos 
trzeba Łodzi. 

Jednocześnie teź ustalone, Ile t jakis 
należy uruchomić sklepy rozdzielcze, aże- 
by ludności pracującej iść na rękę i, opie= 
rając się na zebranym materiale, ustalono 
ilość przedsiębiorstw podlegających likwi« 
deciji. (a 


) 

iszewki? 
zskuteczne wedróćwki od sklepu do sklepu. — Raptow n 
wzrost zapotrzebowania wywołany przydziałami weinyy 


Gospodarczą Spółdzielnię Pracy oraz 
dzy 80 prywatnych hurtowni, które n 
otrzymać po 300 metrów podszewki. 

Jest to plan ogólnokrajowy, Łódź mia« 
la otrzymać z tego jedną czwartą ogólnej 
produkcji. à 

Dotychczas rozprowađzono jedna plą: 
tą tego, co ma być rozprowadzone do 
końca rb. Dalsze ilości podszewek Cens 
trala Tekstylna będzie rozprowadzała w. 
iniarę otrzymywania ich z fabryk dolno« 
śląskich, będących głównymi dostawcą te. 
go artykulu, oraz z zakładów łódzkich 
„Krusze Ender“, „Scheibler i Grohman“ 

Normalnie, możeby w ramach tej pro- 
dukcji potrzeby rynku łódzkiego zostały 
zaspokojone. Nie pomyślano jednak o 
tym, że popyt na nodszewkę w mieście 
naszym, w związku z rozdawnictwem 
wełny raptownie wzrośnie I nie przygo» 
towano więcej podszewki dla Łodzi. 

To nielzgodnienie zawczasu rozdatwa 
nictwa wełny na IV kwartał z prodnkcją 
podszewek Spowotowała w rezultacie os 
becna sytuacia. (o) 


i 
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' Chcesz być zdrów 


fedz surowe jarzyny i owoce. — Witaminy chronią przed chorobami 


W latach wojny, gdy żywność była 
wymierzana na gramy i brakowalo wie- 
lu produktów i składników naszego co- 
dziennego pożywienia. wiele się mówiło 
a Witaminach. Obecnie równ wielo- 
krotnie wspomina się o braku witamin, 
spowodowanych wojennym głodowa: 
niem. Warto więc wyjaśnić niektóre rze 
czy dotyczące wiłamin, najczęściej szer 
szemu ogółowi czytelników mało znane. 

Witaminy, zwane inaczej życianami, 
są to składniki naszego pożywienia, 
jarzyn i owoców, których 
brak objawia się występowaniem pew- 
nych chorób. Rodzajów witamin jest 
kilka i nazwane zostaly literami alfa- 
betu, są więc witaminy A, B, C, Di E. 

I tak naprzykład brak witaminy A po 
woditje rozmaite choroby skóry, owrzo- 
dzenia, czyraki i pewne choroby oczu. 
Witamina ta znaiduie sie w pamidorach, 
marchwi, borówkach, mieku, tranie, ma 
śle, śledziach i szprotach. Wiłamine A 
jak również i inne niszczy wysoka, tem- 
a — dlatego wiec należy jarz 
ść surowe, abv zaopatrzv 
nizm w zapas pewni i uchronić 
przed chotóbami. 

Brak witaminy B wowałuje eszotycz= 
ną chorobę „beri « i inne niedoma 
gania organizmu. Witamina ta znajduje 
się w nwsie, żólku i świeżych jarzy- 
nach. f, 

Szkorbut i skłonność do wszelkich cho 
rób zakaźnych powoduje brak witaminy 
c. Odczuwane czesto w okresie wiosny 
zmeczeñie i osłabienie również wyst 
puje na tle braku w organiźmie tej wi- 
taininy, kłórą można sycić organizm 
najlepiej w okresie, gdy są świeże owo- 
te. Smkorbuł, choroba powodująca wy- 
padanie zobów i wlosów, a nastepnie tak 
w oroioga, że często chory umiera z 
os>biesia — orzed wieloma. latv dzio: 
gir'kowala załovi okretów. Dopiero: w 
18 w wprowadzono przepis który ogól- 
nie sie przyjał, mianowicie każdy mary 
narz musi pić sok cytrynowy, który go 
chroni przed szkorbutem. Również żoł 
nierze na froncie, Którzy przez długi 
okres czasu musieli sie żywić konser- 
wami, otrzymywali soki owocowe. Wi- 
tamina C znajduje się w dużych iloš- 
ciach w cytrynach, pomarańczach, gra” 
pe-fruitach, papryce, pomidorach, mar- 
mleku i żóltkach. 
ienia przewodu pokarmowego 
wywoluje brak witaminy E, która znaj- 
duje się w ziarnach zbóż i sałacie. 

W wypadkach odczitwanego przez or- 
ganizm wielkiego braku witamin, spo- 


6- 


Andrzej. Zańaski 


Miast cyfr i wykresów — pochylony 
nad książką — roznamiętniał się wizją po- 
nętnego karczku koleżanki, albo pełną 
łydką jakiejś nieznanej pani, która minęła 
go wśród połysku jedwabnych pończo- 
szek i zalotnych oczu na ulicy Marszał- 
kowskiej. 

Kiedy potem zadurzył się w Wierze 
Dalmirskiej, obrazy te stawały się coraz 
3ZĘSISZE, 

Jego młoda krew domagała Się swoich 
praw, on zaś był za logiczny, ażeby z nią 
walczyć — a za praktyczny, ażeby tracić 
energię na nieprodukcyjne hamowanie 
swego temperamentu. 

Namiętny, ale ji nawet tutaj wyracho- 
wany, nie chciał się rozpraszać į trwonić 
czasu na szukanie tanich przygód i prze- 
lotnych kochanek. 

Tuż przedtem roslunowił wziać sobić 


wodowanego długoletnią chorobą, po- 
bytem w obozie koncentracyjnym lub 
dłuższym okresem złego odżywiania, 
należy przyjmować witaminy w specjal 
nych preparatach. Witaminę C posia- 
da preparat nazwany Ccbionem. Wita- 
mine A — Korotin, D — Vigantol i 
przedewszystkiem świeży tran. 

W porównaniu z innymi krajami Pola 
cv za mało spożywaja jarzyn. Naprzy- 
Czechosłowacji roczne spożycie 
łowę wynosi 73 kg, w ZSRR 
w USA 168 — u nas ludność 
miejska zjadą przeciętnie 58 kg, a wiej 
ska tylko 40 kg, 

Jesteśmy wiec krajem wybitnie mieso 


Dziś, w niedzielę, społeczeństwo łódz 
[kie odda hołd 35 męczenhikom, ekshu- 
mowarytm z mogiły na cmentarzu ży 
dowskim na Dolach 

O świcie trwmny ze zwłokami ekshu- 
mawasdych z ły przen ne z emen 
tarza na gosżez, w czym wzięła 
udział kompania honorowa wojska z 
pocztem sztandarowym 1 orkiestrą. 
| Właściwe uroczystości odbyły się dziś 
jo godz, Il-ej przed poludriem na cmen 
tarzu w Radogoszczu, gdzie nad groba- 
mi: ofiar  beslialsko 


Nowi milic 


W dniu wczorajszym w komendzie 
ORMO przy ul. Żeromskiego odbyły się 
podniosłe uroczystości, związane z za- 
kończeniem kursu ORMO i wcieleniem 
absolwentów tego kursu do szeregów MO 
w Łodzi 

Kurs ukończyło 110 osób, z czego sze- 
regi MO zasiliło 52 absolwentów, którzy 
już od dnia dzisiejszego rozpoczynają no- 
wą, zaszczytną sttżbę, zaś w nadchodzą- 
cym tygodnin uzyci zostaną dla dalszego 
usprawnienia ruchu ulicznego w Łodzie 

Komendant MO na m. Łódź, ppłk. Mar- 
chwiński, wygłosił dłuższe przemówienie, 
wskazując na rolę, jaką odgrywa dla spo- 
łeczeństwa Milicja Obywatelska, pełniąca 


stałą utrzymankę. Teraz, zetknąwszy. 
z Michaliną, zrozumiał, że trafił na swój 
typ. 7 

Berdyszówna odpowiadala mu w sam 
raz, 


jej bioder. Lekko rózpłomieniają się znowu 
jego spojrzenia, on zaś chłodno dochodzi 
do wniosku, że za niewielką sumkę kupi 
sobie wreszcie duchową równowagę. I że 
mając do dyspozycji takie miłe narzędzie 
do zaspakajania swoich żądz, nie będzie 
tracił czasu na miłostki, lecz spokojnie 
kontynuować będzie swoje studia. 
Głos jego brzmi rzeczowo i po kupiec- 
ku, kiedy wyłożył jej swoje warunki. 
—W ę ci ładnie umeblowany po- 
| kój, dam stałą miesięczną pensję, będę cię 
; ubisral. Ale wzamian żądam jednego: nie 
« woli ci z”redzać mnie. Nie dlatego, że- 


zamordowanych 


Wzrok jego Ślizgał się po okrągłej linii j 


żernym i odżywiamy się, nie blorąc pod 
uwagę celowości i wartości odżywczych 
dla organizmu pokarmów, odrzucając 
te, które są dla nas wprost niezbędne, ze 
względu na zawarte w nich witaminy. 

Chcąc utrzymać zdrowie 1 dobrą for- 
mę fizyczną, zabezpieczyć się przed cho 
robami należy spożywać jak najwięcej 
owoców, surowych jarzyn i jaj. W okre 
sie zimowym należy jeść dużo surowej 
kapusty kiszonej, a również i kiszone 
ogórki, sok :z pomidorów, żurawin oraz 
szpinak. 

Sałatki z surowych jarzyn taw. su- 
rówki oraz soki urozmaicają dietę i chro 
nią przed wieloma chorobami. (kz) 


Dziś - pogrzeb męczenników 
Spułecz:ństwo łód kie składa hałd 35 ponor- 
cowanym przez hitlerowców Polakom 


Jprzez hitlerowców. Polaków wygłoszone 
| zostały - przemówienia przedstawicieli 
Wojska Polskiego, po czym. orkiestry 
odegraly Hymn Narodowy i marsz ża- 
Tobny a chór tow. śpiewaczego wykona 
pienia żałobne, 73) 

Po tych uroczystościach trumny zo- 
stały opuszczone do _ wspóźnej mogiły, 
jaaa którą zaciągnięta została straż ho- 
norowa, złożona z przedstawicieli orga 
nizacji młodzieżowych, Zw. b. Więż- 
niów Politycznych I Zw. Uczestników 
Walki Zbrojnej o Wolność i Demokra- 
cję. (0) 


janci Łodzi 


Uroczystości w komendzie ORMO 


służbę nad utrzymaniem ładu | bezpieczeń 
stwa powszechnego, oraz podkreślając za- 
sługi ORMO, będącej przedłużeniem zbroj- 
nęzo ramienia Milicji. 

Z kolei przemawiał prez, Mijal, 


plk, 


stając również wielkie znaczenie pracy 
MO dla społeczeństwa. 
Po uroczystej przysiędze nowych mi- 


wa, przy dźw ekach orkiestry odbyła się 
¿przed budynkiem szpitala wojskowego 
ada, którą odebrał ppłk. Marchwińsi! 
w otoczeniu WR NAA miej: 
a 


bym był zazdrosny, ale po prostu. że cho 
mieć pewność, że się przy tobie nie za 
rażę... 

Powiedział jej to brutalnie w oczy. 

Nie byla przewrażliwiona ani zanadto 
subtelna, nie czuła się więc obrażoną 
Chętnie i bez tego zostałaby stałą jego 
kochanką. Kiedy jednak bogaty- panicz 
chce płacić, ona nie będzie taka g!upia, 
žeby tracić okazję wydobycia się z cias- 
nego m ka wiecznie kiócących się 
i awanturujących rodziców. 

W duszy jej rozegra się krótka tylko 
walka, poczem odpowie: 

— Zgadzam się na wszystko, co pan 
chce! 

Chc'aa dodać jeszcze: 

— Tylko niech mile pan kocha choć 
troszkę! — Ale nie ma odwagi "Ten bo- 
gaty, tak pewny siebie elegancki, młody 
pan, onieśniela ją. 

I nigdy mu tego nie powie, choć z bie- 
giem su przywiązuje się do niego coraz 
Nigdy też z ust jego nie usiyszy 
cieplejszego słowa, 

Tom zaspaksiał przy niej swoją żądzę, 
kiedy zacznie go niepokoić zbyt gorąca 
krew, ale nigdy nawet przez myśl mu nie 


przyjdzie, że mógłby w swoim samolub- 
nym sercu poświęcić choć malutki kącik 
dla tej, która rozpłomienia się tak bardzo, 
gdy on weźmie ją od czasu d szasu w 
swoje mocne ramiona, 


Tom traktować ia hedzie zaweza 7 z! 


Wbróblewski, ob. Tobolski 1 inni, podkre- ! 


licjantów, którzy solennie obiecali włernie | 
stać na straży ładu i poszanowania pra. ' 


NE 301 
Urzędniczki w mundurach 


zobaczymy niedługo na ulicach miasta 


Na ulicach Warszawy ujrzymy niedłu- 
go bardzo ciekawy widok — kobiety w 
mundurach, obficie -przetykanych srebrem 
i złotem, ze wszystkimi emblemataini i it 
sygniami. 

Jedno z Ministerstw postanowiło mla- 
nowicie umundurować wszystkie swoje 
urzędniczki, które niewątpliwie oryginal- 
nym strojem budzić będą powszechną 
uwagę i. zazdrość niermundurowanych 
urzędników innych ministerstw... 


Utonął w basenie 


W basenie YMCA przy ul. Traugutta 
4 miał miejsce wczoraj tragiczny: Wy- 
padek. > 

Gdy do basenu przybyła grupa ucz- 
niów z 14 gimnazjum chłopcy, kąpiąć 
się, natraiili na leżące na dnie basenu 
zwłoki. Topielea wydobyto, Okazało 
się że jest to kilkunastoletni wychowa- 
nek szkoły RTPD Kopytko, który wsku- 
tek anewryzmu serca poszedł na dno.) 
niezauważony przez nikogo utonął. 


Program radiowy na dziś 


Poranek sym[on, 12,05 w przer. Radiokronika í 
najełek. aud. fad tygodn, 13.30 Niemcy po 
wojnie: 1340 Aud. wojskowa, 14,10 (z Lodzi) Fel. 
Kuźnicy w opr, M. Buczkówny. 14.17 (z Łodzi) 
„Studenci w wace o pokój I lepszy świat” w 
|opr. J. Rutkowskiego. 14,25 (2 Lodzi) Przegląd 
teatrany w opr. Żyg: Kalużyńskiego. 1 
Chwiya Biura Studiów 14,40 Teatr wyobraź: 
„Gość kamienny" == A. Puszkina w przekł, S. 
| Polaka. 15.20, Koncert Poiskiej Kapeli Ludowej 
d. F. Dzierzanowskiego, 16.00 Aud. dla dzieci: 
(z Łodzi) Rep. dźwięk. — Otwarcie l-szej 
jnej PPS — w opr, red, L, Szum. 
16.35 (z Łodzi) Recital skrzypcowy 
iłówny, skomp. K. Bacewicz, 16,55 (z 
Łodzi) Listy i programy omówi red, K, Turkie- 
wicz. 17.00 „Podwieczorek przy mikrofonie. 
18.15 „5 minut poezji”. 18.20 Aud. dla świetlic 
wiejskich. 19.05 (z Łodzi) „Amerykańskie kon- 
kury” wg. Woodhousea w radiofon, K, Gogo- 
lewskiej, reż. T. Łopalewskiego. 19,30 Przegląd 
tygodnia, 1940  Aktuajności dźwiękowe, 
Sygnał czasu | myśli wybrane, 20.01 Dziennik, 
20.25 Koncert rozrywkowy, 21.05 Ciekawostki 
Sterackie, 21.15 Aud, słowno. muzyczna: 
szych przyjaciół”, 21.46 Kwadrans prozy. 2 
(z Łodzi) IX-ta aud. z cyk'u „Antena na 
. Ło „Wielka wygrana” pióra 1 reż. I. S: 
biec: 2215 Koncert życzeń (część 1.sza). 23 
Ost, wiad. dziennika, 29.20 Program na jutro. 
23.30 (z Łodzi) Wiadomości sporlowe, 23. 35 
Program na jutro 23.38, Koncert życzeń (uręść 
Hga) 2338 Zakończenie audycji © Hymn do 
24.00 
GSEDGEEDGOZA e 
= 
f FALHOWIEC | 
celem urichomienia maszyn cholew- 
lh towych płaskich (llachreuderów) po- 
| szukiwany 


dorozumieć sią teletoniczie 155 11 w 
godzinach 10—12 9816 


BRZEDOC TZ OCZOCZZO NZ" [ 


Br. Rotsz 


CRO" 


mną, kupiecka kalkulacją. An głaet I wt- 
inaga. Podnieca go pokora, z faka Miri a- 
lina spełnia każdą jego na%aróziej per- 
wersyiną zaclciankę. Ceni łą za lej na 
miętność, a równocześnie w głębi duszy 
pogardza nią Jako kobieta. kiéra stę antze 
daje, 

"Tom w swojej źruboskórneścł nle ro- 
zumie, że z nich dwojga, nie Michal na, 
ale właśnie on, bogaty syn śląskiego prze- 
mysłowca, jest burdziej wyrachowany f 
niemoralny. 

Roznamiętniony i pódrażiiony dwn. 
dniowym flirtem ze słodką, niewinną Mo- 
niką, zamiast po powrocie z Kalinowa je- 
chać do siebie, rozkazał szoferouwi skrę- 
cić na ulicę Kretą. 

Gwałtownie zastitkał do drzwi, ale nł 
otworzono mu. 

Zastukał jeszce mocniej, 

— Czy Michalina śpi tak twardo?.. 
Czy też może ma u siębie gacha — budzi 
się w mrocznym jego sercu nagle podej- 
rzenie. 

Ale zaraz potem rozlega się za drzwia- 
mi tupot lekkich kroków. 

— To ja, Tom! — anonsuje się niecier 
pliwie. 

Michalina otwiera szykko, Jest w noc: 
nel koszuli, Wyglada ną zaskoczona, ho - 
też i rzeczywiście nie spodziewała się dzi. 
sjaj jego wizyty. À 

— Ach, przyszedłeś! — mówi z nies 
/miałą radoscia, D, e, n.) 
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Strzały w Domu Akadem 


EXPRESS LUSTR 


icki 


Student - gruźlik ciężko ranił swego kolegę i odebrał sobie życie. 


— Listy denata wyjaśniają częściowo ponurą tragedię. 


Młody mężczyzna, skaniając się lekko 
~a nogach, wstał od stołu. Porzucone kie- 
liszki i opróżniona butelka wódki, wska- 
zywały na odbywającą się tu libację. 

Powoli udał się na drugie piętro, gdzie 
pogrążeni we śnie leželi jego koledzy — 


studenci. Była godzina 1-sza w nocy I nic" 


nie przerywało ciszy. Młodzież odpoczy- 
wala po całodziennym dniu nauki. 
Przybysz przystanął przed jednym z 
łóżek i, wydobywszy z kieszeni rewolwer, 
zmierzył w kierunku śpiącego kolegi. Noc- 
ną ciszę przerwał odgłos dwóch szybko 


„ następujących po sobie wystrzałów. 


przerażeni studenci 
podnieśli głowy, zobaczył, jak tamten 
przyłożył szybko broń do Skroni. Nim 
zdążono mu przeszkodzić — rozległ się 
trzeci wystrzał, Młody człowiek zwalił 
się na podłogę. Waska strużką popiynę- 
ła krew.» 

Cóż za tragedia rozegrała się w V Do- 
mu Akademickim przy ul. Kilińskiego 37, 
przy ul. Jaracza? Kim był strzelający I na 
jakim tle zrodziła się u niego potworna 
myśl zabójstwa I samobójstwa? 

Strzelał 22-letni Wacław Adamlak, 
sluchacz Kursu Przygołowawczego dla 
Wyższej Uczelni i lokator tego. domu. 
Pierwsze dwie jego kule trafiły śpiącego 
Jego kolegę tego samego kursu, 20-letnie- 
zo Cyryla Nowaka, raniąc go ciężko w 
okolicę serca I dłoń. Ostatnia kula poto- 
żyła kres życiu zamachowca į samobój: 
CJ 

Jaką urazę mógł mieć ten 22-letni chło 
pak z okolic Łęczycy do swego kolegi, 
którego chciał zamordować we śnie, po- 
zbawionego możności obrony? 

Rąbek tajemnicy uchyla jeden z listów 
pozostawionych przez samobójcę, listu, 
adresowanego do swej ofiary. =~ 

„Szanowny Kolego! — czytamy wnim. 
— Chcę Koledze zakomunikować, że jesteś 
człowiekiem bez czci į sumienia, Twoje 
Postępowanie i bezczelne oszustwa wzglę- 
dem mnie dostatecznie wykazały, że war- 
cholstwo twoje przekroczyło granice. 
Kraj nasz bylby: pokrzwdzony, mając ta- 

ranae aa 


Fachowcy beda uczyć 
w szkołach zawodowych 
Rada Ministrów zdecydowała nałożyć 


Gdy zbudzeni į 


"na. zakłady pracy, samorząd gospodarczy 


1 zawodowy obowiązek wyznaczania od- 
powiednich fachowców do pełnienia funk- 
cii nauczycielskich w szkołach zawodo- 
wych, stosownie do zapotrzebowania, jà- 
kie zgłoszą władze szkolne. Odpowiedni 
dekret wotej sprawie ma się ukazać w 
najbliższych dniach, 

Przewidziana praca tauczycielska fa- 
óhowców — 6 godzin tygodniowo — be- 
dzie wliczana do godzin zatrudnienia w 
zakłądzie pracy. Niezależnie od tego za 
pełnienie czynności nauczycielskich po- 
wołani fachowcy otrzymają w szkole 050- 
vie wynagrodzańe, (i) 


„GRUPOWE KOREPETYCJE 

W dniach od 20, XI do 5, XII 
zorganizowane w „Czytelniku,  Plotrkow= 
v:a 96, KOREPETYCJE GRUPOWE. Lekcje 
odbywać sią będą w grupach do 10 osób, 
w godzinach od 16 do 19. Wykłady obejmo- 
wać będą następujące przedmioty: polski, 
łacine, matematyką, fizykę i chemię. Przewi- 
dziane sq 3 goda, (2 razy po 11/2 g.) tygo” 
dniowo z każdego przedmiotu. Piewsza kom- 


zostaną 


kiego człowieka na kierowniczym stano- 
wisku“ 

Z listu tego można wywniosować, że 
Nowak nie żył w zgodzie z Adamiakiem 
i że istniały między nimi jakieś spory. 
O co im szło dokładnie — wyjaśni docho- 
dzenie. Podobno Nowak miał się skar- 
żyć przód ciałem proiesorskim na nagan- 
ne ostatnio sprawowanie Adamiaka, który 
rozpił się i zaniedbywał w nauce, 

Drugi list, zaadresowany do rodziny, 
wyjaśnia przyczyny samobójstwa. 

Adamiak pisze, że dotknięty nieuleczal- 
ną chorobą — gruźlicą, nie chce, dłużej 
żyć, gdyż nie chce się stać ciężarem dla 
społeczeństwa I dlatego postanawia ode- 


' Desperat zostawił jeszcze trzeci list do 
kolegów, w którym m. in. pisze: 
wSerwus, chłopaki, do zobaczenia 

w niebie. Ostatnią wolą mą jest: od- 

prowadźcie mule na cmentarz, wień. 

ców nie potrzebuję." 

Według wstępnego dochodzenia, bieg 
wypadków, poprzedzających tragedię, był 
następujący: 

Adamiak raczył się alkoholem, widocz- 
nie dla dodania sobie animuszu. Listy 
miał już przygotowane, co wskazuje, że 
myśl o samobójstwie dojrzała wcześniej. 
Niewiadomo tylko, czy był zdecydowany 
zabić swego kolegę Nowaka, z którym 


brać sobie życie, 


Tanio 


czy łazienka. W tych warunkach rola 
iejskich kąpielisk jest niezmiernie do- 
niosła — czystość ciała jest bowiem jed 
nym z kardynalnych warunków zdro- 
wia, A słan zdrowotności w naszym mie- 
ście — jak wiadomo — pozostawią wie- 
le do życzenia, jak zresztą przeważnie 
w miastach fabrycznych. Higiena oso- 
bista naszej ludności również nie jest 
ta należytym poziomie, > Bielizna zmie- 
niana jest rzadko wobec drożyzny my- 


ploty pszewidziene sq dla uczniów kl, IV 

gimnazjum  ogólnoksztalcącego 1 kl. II 1a 

ceum humanistycznego i matematyczno- 

lizycznego. 

IBC LP ZEŃLIZU, ZAP" WYTWEEYWZECYEZY ZEK TRESC 
OGŁOSZENIE 

W Zakładzie Oczyszczania Miasta wa- 
kują stanowska: księgowego, bilansisty 
oraz slenowiska pomoefików księgowych. 

Warunki do omówienia. 

Podania wraz z odpisami świadectw 
należy składać w biurze Personalnym Za- 
kiudu Oczyszczania Miasta, ul. Łagiewnicka 
Nr 63, pokój 19. 

zódź. dnia 15 listopada 1946 roku. 
` Zarzad Miejski w Łodzi 

8697 | 


Otrzymamy zegary uliczne 


Produkcja elektrycznych 


Przed wojną wielkim udogodnieniem 
dla publiczności łódzkiej | innych miast 
były uliczne zegary elektryczne, zawie» 
szone na skrzyżowaniach niektórych ulic, 
na budynkach dworcowych i iunych gma- ; 
chach publicznych. 

Dzięki nim bowiem mogliśmy oriento* 
wać się zawsze w czasie bez kłopotliwe- 
go często wyciągania zegarków z kiesze< 
ni. Można też było regulować dokładnie 
swoje chronometry. 

Działania wojenne pozbawiły nas tych 
zegarów w miejscach publicznych. Zain- 
stalować nowe na miejsce zni: nych 


można w Łodzi w 


Większość mieszkań w Łodzi — to | dla i sody, kąpiele odbywałyby się chyba 
przestarzałe lokale bez koniecznych | domowym sposobem... w balji wobec 
urządzeń higienicznych, jak ubikacja, | braku łazienek, gdyby... 


miał od dawna na pleńku.  Przeczyłby 


sie 


Gdyby Łódź nie posiadała na szczę: 
ście czterech ielisk: na ul, Kilińskie< 
go 134, na Kruczej 11, na Mielczarskie- 
go ll oraz na ul. Wodnej 25. Można 
tam wziąć gorącą wannę, natrysk lub 
też łaźnie, 

Ceny kąpieli są niskie, dostosowane 
do możliwości płatniczych świata -pra 
cy. Wszystkie zakłady pracy otrzymać 
mogą dla swoich *pracowników bilety 
ulgowe w dowalnej ilości, Koszt natry 


czas6mi erzów rozpoczęta 

Dopiero obecnie sprawa staje się ak- 
tualna, a to dzięki przystąpieniu do pro- 
dukcji Państwowej Fabryki Liczników i 
Zegarów Flektrycznych w Świdnicy na 
Dolnym Śląsku. 

Produkcja tej fabryki zaspokoi całko- 
wicie potrzeby naszego ryńku, toteż na- 
leży oczekiwać, że już niedługo tak, jak 
dawniej, zegary elektryczne w miejscach 
publicznych będą informować nas a do» 
kładnym czasie. 

Pozatem fabryka ta produkuje bardzo 
pożądane i potrzebne liczniki elektryczne, 


nie było można, ponieważ nowych na 
rynku nie było. 


Jaki bedzie epilog sporu 


między Zarządem M.ejskim a Uiezpieczalnq? 


Od dłuższego już czasu trwa w Łodzi 
niezwykły spór między Zarządem Miej. 
skim a Ubezpieczelnią Spoleczną. 

Jak wiadomo, Ubezpieczalnia łódzka 
nie dysponuje swymi własnymi szpitalami, 
z braku których chorych ubezpieczonych į 
umieszcza się w Szpitalach miejskich. 

Za leczenie ubezpieczonych miasto. 
na podstawie uchwały MRN. zażądało od 
Ubezpieczalni Spotecznej . po 120 złotych 
dziennie, na co Ubezpieczalnia nie zgodzi: 
ła się, oferując tylko 50—60 złotych. 

Na tym tle doszło właśnie do orygi- 
nalnegó sporu i Ubezpieczalnia Społeczna 
w ogóle przestała płacić miastu należności 
za leczenie ubezpieczonych |. 

W chwili obecnej należności wynoszą 
już około 25 milionów złotych. 

W odpowiedzi na to Zarząd Miejski od 
pewnego czasu wstrzy'mał wnoszenie skła» 
dek ubezpieczeniowych do Ubczpier""lni 
Społecznej za swych pracowników. 


automaty schodowe do samoczynnego Za: 
szenia światła itd. (o) 1 


okołó trzy 
przeiy“ 
ich, toteż 


Ubezpieczeni stanowią 


czwarte ogólnej liczby chorych, 


wających w szpitalach miej 
zrozumiałe jest, że szpiłalnictwo miejskie, 
pozbawione tak poważnych wpływów, 
przeżywa wstrząs finansowy. 

Celem zlikwidowania tego zatargu. 
KRN, do kiórej Ubezpieczalnia Społeczna 
zaskarżyła uchwałę MRNi o wysokości 
opłat, delegowała do Lod dziego Naj- 
wyższego Trybunału Admin tracyltieso, 
który przeprowadził ną miejscu konieren. 
cię. © 

Pertraktacje nie dały jednak rezultatu. 
iągnięto wprawdzie porozumienie co do | 
ch punktów zapalnych, w zasa duiczej | 
jednak kwestii, ti, wysokości opiat, spra- 
wa utknęła na martwym punkcie, 

Głos decydujący w tym oryginalnym 
sporze rozrachunkowym bedzie więc mia- | 
la KRN. $ 


4-ch miejskich kapieliskach. — 
Wkrółce będzie — piate 


słowach, nie wi'ezając pody 


temu fakt napisania do niego listu. Może 
chciał go tylko ranić?... 

Podchmielony, ale nie pijany — nie 
wypił' zbyt wiele wódki — Adamlak po- 
szedł na górę i tam oddał trzy ste 
dwa do swej ofiary, jeden do 

Ranny ciężko Nowak przewie 
stał do szpitala. Mimo, iż: stan Jego jest 
niebezpieczny, lekarze nie wykluczają 
nadziei utrzymania go przy życiu. 

Tragedia, która rozegrała się w Domu 
Akademickim na oczach studentów, Wy- 
warła na nich przygnębiające wrażenie, 
tym bardziej, że jakkolwiek żyli pod jed= 
nym dachem z Adamiakiem i Nowakiem, 
nie nie zapowiadało mającej nastąpić tra- 
zed 

propan 


OM: 


$ 


c. 


Ne 


sku wynosi wówczas 5 zł, wanna 10 
złotych. 

Prywatni, indywidualni klienci płacą 
za wanne 30 zł, za natrysk 10 zł, łaź* 
nia kosztuje 50 zł 

Oczywiścić że Miejskie Kąpieliska 
udzielają ponadto i kąpieli bezpłatnych 
tym wszystkim których Opieka Społecz 
na do nich kieruje. 

Czy wiele ogób korzysta w Łodzi f 
przyjemności kąpieli? 

W ubiegłym miesiącu we wszystkich 
zakładach wykąpało się ponad 66 tysię= 
cy osób. W tem ludności prywatnej 
50.000, żołnierzy ponad 7 tysięcy, dzie- 
ci szkolnych 3 tysiące, osób, skłerowa« 
nych przez Opiekę Społeczną i PUR — 
około 6 tysięcy. 

20 tysięcy tych kąpieli udzielilo młash 
zumełnie bezplatnie. 

Wkrótce Łódź otrzyma [eszcze Jedno 
kąpielisko — na ulicy Stenklewicza 95, 
Będzie ono posiadało 18 nowoczesnych 
wanien i bedzie przeznaczone wyłącznie 
He rytblienafcl platnej. » 

W zakładzie przy ulicy Kilińskiego 
prawdopodobnie już w: bieżącym miesią 
cu otwarty zostanie basen niemal tak 
fuży jak basen VMCI. Będzie tò du 
„atrakcja dla, korzystających z kę 
nieli, pozwoli bowiem, połączyć przyjer 
ne.z pożytecznym 

W nrzyszłym roků wszysłkie pięć za: 
adów kapielowech włączone. zostaną 
ło miejskiet sieci wadocłagowej — w 
ten; sposób hoda miały dobry, miekka 
wode. o która tak w Fatxi trudno. (kh Y 


As? 
Kar y z życzeniami 
w okresie przen wiątecznym 

W zwiazku ze zbliżajdcymi się świeła: 
mi Bożego Narodzenia, i wero Roku 
poczta przýgotowala udi 
bllczności w postaci kartek z 

Kartki te podlega znaczne 
opłata za nie wynosiybowiem I ziaty. 

Kartki z powinszawaniami mogą za 
wierać zenia wyrażone m 


S 


To samo *dotycz 
drukowanych biletów w 
wierających pozdrowienia oraz 
świąteczne i nod 
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Państw. Centr. Handl w Łodzi, fè 
poszukuje 
Magazynów 
won uaine za zwroła m Koszów 
"eqtntr. Zg'eszonia Korawać i 

rekcji P. ©. H. Polrkowska 52 | 
z E OA | 


ty 


Str 6 


Śmiech to zdrowie 


Na ucho!.. 

Do okulisty zgłasza się jakiś pacjent, 
uskarżając się na słaby wzrok, 
+ Lekarz stawia go w kącie pokoju, wręcza 
ekla i wskazując mu litery na tablicy zo- 
pytuje: 

— Czy może pan to czytać? 

— Pobsolutnie niel 

tokarz zmienia szkła. 

— A przeż te szkła? 

— Też niel 

Po siódmej próbie, zdenerwowany lekarz 
yodaje mu nojsiintejsze szkła | mówi: 

— Przəz te pon musl przeczytać... 

Na to pacjent: 

— Ani przez te, ani przez żadne] 

— Pigczeqo? — krzyczy lekarz. 

— Bo ja wcale nie lem czytać! 

Maly Wacek chwal się przed ojcem: 

— Wiesz, tatusiu, zaoszczędziiem dziś 2 
toto.. 

— W jaki sposób? 

— Zamiast pojochać, 


bległem za trom- 
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Miesa w Polsce starczy 


Konserwy UNRRA zastąpią kiełbasy, szynki i wołowinę 


Można mówić, o tym, że jemy za du- 
żo mięsa, że trzeba spożywać więcej 
ryb i jarzyn, ale fakt zawsze pozosta- 
nie faktem, że człowiek dobrze się czu 
je, gdy w żołądku ma kawałek wieprzo- 
winy czy wołowiny. Sztaby walczących 
armii dobrze to oceniały i dbano, by żoł 
nierze otrzymywali dostateczną ilość 
konserw mięsnych, które w znakomity 
sposób przyczyniały się do podniesienia 
ducha walczących. 

„Corned Beef“ — konserwa wołowa 
podstawa wyżywienia alianckich żołnie- 
rzy podczas wojny, w dużej mierze 
przyczyniła się do wygrania wojny. Ol- 
brzymie stada bydła wypasane na zielo- 


*ajem do dömu.. 
— |estoś rozrzutny 
mówki ojciec, — Trzeba bylo biec za do- 


— tobi smowl wy- 


rożka, tobyś oszczodził 100 złotych... | etykietami wędrować będą po całym 
AR: ssania wii 


Pewien emeryt miał fatalnq przygodę. Be- 
dac ślepy na jedno oko, wyjmował przed 
mem sztuczną gatke oczną | wkłedał na not 
ño szklanki z woda, Pewnej nocy, mając 
pragnienią, wypił wodę ze szklanki | połknął 
mle wiedząc wealo o tym, swoje szłuczna 
sko, 

Nad ranem dostał boleści Wezwony le- 
«onz nopróżno dopytywał się o przyczyny zo 
burzeń Chcaq dobrze zbadać chorego, zała- 
żył mu wzłarnik, wuraożliwiający przejrzenie 
żolądka. Ledwie zajrzał, odskoczył z przera- 
tentem, wołając: 

— Panie, panu ktoś stomiąd wyglądal.. 

... 


W czasie wykładu profesor ©świadczył, 
te przeżyciu doznane przez matkę w okre- 
sie ciąży odbijają się na potomstwie. 

— Wcale tak nie jest — odzywa się Je- 
den zo sluchaczy. — Mój ojciec rozbił mat- 
co, gdy była w ciąży, płyte patetonową na 
głowie a-ja-nic, a-ja-nic, a-ja-nic... 

s.. 

Pewien kmiotek 'z Wygwizdowa przy] 
choi da miasta 1 udał sią do banku po od- 
biór 100.000 złotych. 

Kasjer wręczył mu nalożność w bankno- 
łach 50-złotowych, 

Wzląwszy pierwszą z brzegu 
kmiotok począł liczyć, śliniąc roz po raz 
palco, 

Gdy dollszył do 2,000 złotych. t 
łowy pdczki, odłożył ją 1 powiedział: 

— Wszysiko w porządku, Jak się zga- 
dzało do tego miejsca, to I dalej jast do- 
brzo, 


j. do po- 
l: 


... 

— Wie pan, paste Kolanko — mówi Ba- 
belek — gdy patrzę na prńskie spodnie, 
myślą schis, przez ile przeszły vqk, Hodowca 
atrzygł welną, eksporier ją przywiózł, tabry- 
ka zrobiła z lego materiał, przekazała go 
Centrali Tekstylnej, ta hurtownikowi, ten de. 
taliście, datalista krawcowi, krawiec uszył 
spodnie | sprzedo? kupcow! a kupiec ponu. 
Niech pan pomyśli, punio Kólanko: hodow- 
ca, eksporter, przędzzlnik, tkacz, hurtownik 
dotalsta, krawiec | kupiec czekali aż pan je 
kupi. Upszytamnia pan sobie, ilu ludziom 
dał pan utrzymanie? 

— Ja im dałem utrzymanie? Przecież Ja 
za te spodnie jeszcze nie zapłaciłem 


I kształeone w miliony puszek z barwny- 


nych stepach Argentyny, Paragwaju, 
na preriach USA nie wiedziały, że prze- 


ŻOŁNIERZE 
Zarząd Główny Towarzystwa Przyja- 
ciół Żołnierza, w związku ze zbliżający- 
mi się świętami Bożego Narodzenia, wy- 
stosował do wszystkich swych okręgów, 
oddziałów i kól specjalną odezwę w spra- 
wie urządzenia wspólnej „gwiazdki“ Spo- 
łeczeństwa i woj: 
W tegorocznej akcji gwiazdkowej, w 
|myśl zaleceń zarządu głównego, winny 
wziąć udział jak najszersze warstwy spo- 
łeczeństwa. Zamiast jednak corocznego 
rozdawnictwa paczek w koszarach, w tym 
röku społeczeństwo winno zaprosić Żuł- 
nierzy do wspólnej wieczerzy wigilijnej. 


za RAAAŃKKAKPKERAKMAMKKAAMARAMKAGPRANMMMi 


Wkrótce „Express Ilustrowany” rozpocznie diyuk barwnej 
i fascynującej powieści, osnutej na tle 


paszę | OStatn' ego romansu Adolfa Hitlera i ego kochanki, Ewy Braun | 


Powieść ta pod tytułem: 


Adolf 


| 
35 


świecie — tam, gdzie walczono ze zbi- 


a 


rami „osi“. 


Po wojnie olbrzymie zapasy nagroma 


dzonych konserw otrzymała wygłodzo- 
na Europa przy pomocy UNRRy. 
działalność tej instytucji już niedługo się 
skończy i na śmietnikach 
będą do wspomnień powojennych cięż- 
od „Corned Beef“, 
będą do wspomnień 
kich czasów. 


Ale 
łódzkich nie 


Konserwy należeć 
powojenych cięż- 


Stajemy obecnie przed pytaniem, czy 


wystarczy nam własnych zapasów mię 
Sa na pokrycie zapotrzebowań, czy po- 
głowie bydła i trzody chlewnej jest wy 
starczające. 
tystycznych. 


Zajrzyjmy do danych sta 


Według ostatnich spisów ilość bydła 


rogatego wynosi obecnie w Polsce oko- 


ło 4 milionów sztuk. 


PRZY STOLE WIGILIJNYM 


j Wspólna , gwiazdka” społeczeństwa i wojska 


Świń blisko trzy 


W tym celu oddziały TPŻ winny na- 
wiązać bliski Kontakt z wszelkimi organi- 
zacjami, instytucjami, urzędami, fabryka: 
mi, szkołami. 

Dużą inicjatywę mają odegrać w tej 
akcji Komitety Domowe, za których po- 
średnictwem wiele rodzin mogłoby zapro- 
sié do swego wlztlijnego stołu jedacgo 
chociaż żołnierza. 

„Werbunek”* chętnych osób, organiza- 
nstytucji itp. prowadzić będą okręgi, 
jót 


cji, 
oddziały i koła Towarzystwa Przy 
Żołnierza. 


F 


. 


i Ewa 


miljony. Cyfry te przeciętnemu miesz- 
kańcowi miasta niewiele mówią — nie 
wie, czy to jest dużo czy mało. Porów: 
nać je należy ze stanem z 38 roku, Otóż 
ieżeli przyjmiemy ilość bydła przed woj 
ną za sto procent to obecnie posiada- 


tny zaledwie 53,2, a trzody chlewne] 
58,5 procent, Widzimy więc, że maray 
niewiele ponad połowę ilości przedwo- 


jennej bydła rogatego i trzody chlew- 
nej. Ale jeżeli uwzględnimy, że lud- 
ność Polski znacznie się zmniejszyła, 
przed wojną blisko jedna trzecia pro- 
dukcji miesa była wysvłana zaaranicę 
to stwierdzimy, że przy zachowaniu 
drobnych ograniczeń, jak np. dni be 
mięsne, nie tylko, że pokryjemy zapo“ 
trzebowania krajowe, ale bedziemy mieć 
przychówek. Ilość bydła i trzody po 
pewnym czasie o tyle wzrośnie, że Toż" 
poczniemy eksport mięsa i Ameryka- 
nom i Anglikom wysyłać bedziemy slyn 
ne z pierwszorzędnej jakości i nadzwy* 
czajnego smaku polskie szynki i beko- 
ny. Przychówek bydła rogatego i trzo 
dy chlewnej wzrasta bardzo poważnie. 
W porównaniu z rokiem ubiegłym krów 
matmy więcej o 12 procent, a świń o 72 
procent. 

Nie potrzebujemy żałować amerykań 
skich konserw które już prawie każde- 
mu kartkowiczowi się przejadły. Szy- 
nek,, kiełbas, sztukł miesa jak widać na 
pewno nam nie zabraknie, Wędliny i 
Ś mięso napewno -będzie nam le- 
piej smakować, niż konserwy. ti) 


= 7 pi 
Nauczyciel - niemiec 
skazany na 3 lata więz'en a 

Oskarżony Oskar Welke, narodowo+ 
ści niemieckiej, był nauczycielem w 
szkole powszechnej, tak przed wojną, 
jak i w czasie wojny. Podczas okupar 
cji miat prawo nauczania, jako" Niemtec 
w szkole niemieckiej. Welke oskarżony 
jest o to, że od wiosny 1941 r.'do wrześ 
nia 1943 r. był członkiem S.A. (Sturm- 
Abteilung), organu zbrojnego” N,S.D.Ą 
P., używanego na równi ze służbą po- 
licyjną, a przez to samo działał na 
szkode Państwa Polskiego 1 ludność! 
cywilnej. 

Oskarżony przyznał się do należenia 
do S. A. „lecz twierdził, że żadnemy 
Polakowi krzywdy nie czynił. 

Zeznania wszystkich świadków były 


5 


„napisana została na pods awie relacii Waldemara barona Yon pozytywne, m, in. oskarżony przyczy 
Borowitz-Luite burg przez autora najpopuiarnie,szaj dziś w Ło- nit sie do odzyskania pralni, którą na po 


dzi powieści 


„Podaj m dłoń” Andrzeja Żańskięgo * 


Powieśc „Adelf i Ewa“, tłumaczona równocześnie na ję- 


zyk angielski, 


ukaże się nichawem na 


łamach naszego nisma 
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Powieść o życiu Łodzi -przed wojną, podczas okupacji i po wyzwoleniu 


— A ja siedzę tutaj w parku mały mądrych dyskusjach. 
tamtemi | pod jego 
I taki będzie za- j MYŚLI jej są proste, pozbawione zawi- 


pionek, zgubiony pomiędzy 


dwoma kontrastami. 


wsze mój dzień jutrzejszy. Będzie w | 
nim realizm pracy, takiej szarej, jak 
tamte dymy ponad fabryką i trochę po- 
jak zapach wiosennych 
ście, które mi da miłość 


rzji delikatnej, 
jaśminów: szezi 
danki... 


Hanka nie stykała się nigdy z poetą 
kawiarni Anatolem Liniczem. 
Nie spędzała z nim długich gddzin na 


łódzkiej 


Nie jest więc 
wpływem tak jąk Zbigniew. 


ch przenośni i symboliki. 
Tylko przez bardzo małą chwilę za- 
stanowiło ją spostrzeżenie, że straszli- 
wa wojna, która zniszczyła miliony 
istnień, dla niej okazała się bardziej ła- 
skawa: zabrała jej wprawdzie ojca i 
matkę, ale wzamian za to zwróciia jej 
Zbigniewa... 

Po tem już nie analizuje więcej swe- 
go szczęścia. Oddaje mu sie cała bez 


zastrzeżeń, urzeczona jego czarodziej 
ską magią. 

Wielka złota kula słoneczna dobiegła 
już kresu swojej wędrówki, i pogrąża 
się łagodnie w różowy sen dalekiego 
widnokręgu: dzień się skończył. 

Hanka jednak nie zastanawia się wca 
le nad tem, jaki będzie dzień jutrzej- 
szy. Ona wie dobrze: i ten następny 
i wszystkie inne dnie, które potem na- 
dejdą, będą szczęśliwe, skoro spędzi je 
ze Zbigniewem i przy Zbigniewie, Intu- 
icja zaś powiada jej, że skoro Bóg od- 
dał jej spowrotem serce ukochanego, 
ona gorącą mocą swego ukochania za- 
trzyma je przy sobie już do końca swo- 
ich dni. 

Przeświadczenie, że tak będzie uszczę 
śliwia ją niemal do lez. b 

Przyszły do niej, przesnuwające się 
przez cichy park, najpiękniejsze wspom 
nienia. Przywęcrowały wszystkie daw- 
ne najżarliwsze tęsknoty i powiedziały? 

„Nie będziesz już więcej tęskniła!*, 

„ Przywędrowały stare smutki i szep- 
nę; 
ciła. a to co cie kiedyś tak bardzo bola- 


czątku okupacji zabrano jednej Polce, 
pomagał w zdobywaniu żywności, 
ostrzegał przed łapankami, aresztowa 
niami, ukrywał niektóre osoby. 

Specjalny Sąd Okręgowy, biorąc pnd 
uwagę przychylne nastawienie askarzo: 
nego do Polaków, oraz jego dobrą wo- 
lẹ skazał go za przynależność do S.A. 
na trzy lała więzienia z zaliczeniem 
aresztu, dwa lata pozbawienia praw, 
oraz koniiskate majatku. (MS) 

aurama 
ło „wspominać będziesz z rzewną czu 
łością!*'... 

Minęło już wiele lat od chwili, kledy 
po raz ostatni wziął ją w swoje objęcia 
i gorącemi ustami odszukał gorącość 
jej warg. Ale rzecz dziwna: szczeście 
Hanki jest w tej chwili tak bezgran 
nie wielkie, że niema w niej nawet jed- 
nej iskierki pożądania. 

Od Polesia Konstantynowskiego 1 
Zdrowia przywiał nagle wiatr niklą 
woń żywicy: taką, jaką pachniał skraj 
lasu łagiewnickiego wtedy, kiedy Zble- 
„ iew po raz pierwszy Wziął ją w swo- 
je ramiona... 

Hanka opiera się teraz jeszcze moc 
niej o ramię Zbigniewa. Przytula się de 
niego cała, ale to jej ieszcze nie wy- 


starczy. Chciałaby wziąść w swe ą 
dłoń jego rękę: ażeby jednym najczul- 
szym  uściśnięciem opowiedzieć mu o 


całym ogromie swojego uczucia, 

I bardzo promienne są jej oczy, kie- 
dy powiada cicho: Ę 

> Kochanv! Podaj mi dłoń! .. 


„Nie będziesz się już więcej smu- $- 
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Jeszcze przed paru laty dość sceptycz. 
nie ocenialiśmy sport sowiecki j na ozół 
mało o nim wiedziało. Pogłoskom o 
doskonałych wyuikach nie dawano na ossół 
wiary, twierdząc, że to zwykła propagan= 
da. Lecz kilka występów naszego sasia- 
da na szerszej arenie międzynarodowej 
wystarczyło, aby opinia sportowa zaczęła 
Imtensywniej Mteresować się tym, jaki to 
sport, ten $port radziecki, jak jest zorga- 
nizowany | w ogóle jak to się stalo; że do 
wojny, izolowany od reszty świata, potra- 
jit rozwinąć się, objąć masy i uzyskać tak 

a wysoki poziom, że dzisiaj porównywać go 
trzeba z pierwszymi potęgami sportowy- 
mi świata. Sport sowiecki stał się groż- 
mym konkurentem zarówno dla usporto* 
wionych państw skandynawskich, jak An- 
gli lub Ameryki Piónocnej, 


STRUKTURA 

Związek Radziecki posiada specjalne 
Ministerstwo Sportu, tak zwany Wszech- 
radziecki Komitet „Fizkultury* przy Ra- 
dzie Ministrów. Obrzyinia konstrukcja 
organizacyjna sportu radzieckiego oparta 
jest na związkach zawodowych. Bajoń- 
skie w naszym pojęciu subwencjo rządo- 
we pozwalają postawić sport na takim 
poziomie organizacyjnym, że dzisiaj przy- 
pada mu czołowe miejsce w świecie, Tak 
fest! W świecie! 


Jak olbrzymią machiną ' łest: Komitet |; 


Fizkultury, świadczy fakt, że zatrudnia on 
bezpośrednio, lub pośrednio ponad 150 ty- 
sięcy (1) płatnych urzędników — działa- 
Szy sportowych : 


KADRY WYSZKOLENIOWE 
Sport Radziecki posiada kilkadziesiąt 
Instytutów Fizkultury. Są to wyższe u- 
czelnie sportowe, coś w rodzaju naszego 
przedwojennego CIWF. Z nich najpopu- 
larniejszymi są: Instytut im Lesgafta w 
Leningradzie, oraz Instytut im. Stalina w 
Moskwie. 
Ponadto w Związku Radzieckin, istnie- 
| en zoo 


Polska-Szechosiowacja 
zmierzą się znów w koksie 


Według doniesień prasy czechosłowa- 
ciej, w początkach przyszłego roku ma 
się odbyć międzynarodowy mecz pięś- 
ciarski Polska — Czechosłowacja. 

Termin dokładny tego spotkania, wi- 
focznie, na razie, nie jest ustalony, £dyż 
Czesi nie podają go. Mecz ma odbyć się 
w Poznaniu, 

Będzie to trzecie kolejne spotkanie na- 
szych pięściarzy z reprezentacją Częcho= 
słowacji już pó wojnie. Pierwszy mecz 
wygraliśrhy, spotkanie rewanżowe w Pra- 
dze dało nam porażkę i pamiętny wypa- 
dek Pisarskiego. 

Mecz w Poznaniu powinien być praw- 
dziwym wykładnikiem sił, gdyż ani pier- 
wszego- zorganizowanego pospiesznie, ani 
tym bardziej drugiego, nie można za taki 
uważać, 


= 


H 66 „JĄ, 6 
„Szermierz” dla AZS-u 
Nagroda ppłk. Wróhiewsiiego 

W związku z „Tygodniem AZS“ szereg 
firm i osób, którym sport akademicki le- 
ży na sercu, ofiarowali nagrody dla zwy- 
cięzeów. Na liście ofiarodawców znajdu- 
je się nazwisko pplk. Wróblewskiego, ko- 
mendanta miasta Łodzi, który oliarował 
dla. zwycięzcy Ww zaw: h _ szermier- 

+ czych nagrodę. Jest to st ka z hrńzu 
przedstawiającą szermierzaa 


| spotkania 


je przeszło 2 tysiące (!!!) tak zwanych 
Technikumów Fizkultury, czyli Średnich 
uczelni, Są one uruchomione przeważnie 
w miastach powiatowych, Lecz na tym 
nie kończy się sieć sportowa, Dociera 
ona jeszcze dalej, jeszcze głębiej sięga Ww 
teren. Oto ostatnio uruchomiono Miejskie 
szkoły sportowe, których zadaniem jest 
udoskonalić technicznie pracę sekcji spor- 
towych, 

Ten olbrzymi aparat pedagogiczny iest 
rękojsnią sukcesów, 


ORGANIZĄCJA KLUBÓW 

Kluby sportowe podzielone są według 
przynależności zawodowej, przy czym 
kluby, które nazwiemy branżowymi, roz- 
rzucone są po.całym państwie, a swi} cen- 
traję organizacyjną mają przy centrali da: 
nego Związku Zawodowego w Moskwie, 

Na przykład: Zw. Zaw. Prac, Budow- 
lanych- posiada swą sieć klubów sporto- 
wych w każdym mieście į pod tą samą na- 
żwą. Brzmi ona po rosyjsku: Obszczestwo 
wStrolliei* Centrala asygnuje fundusze 
na pokrycie bud w klubów prowincjo- 


aiz 


nalnych, opłaca aparat administracyjny, 
to znaczy: prezesa, jego zastępcę, naczel- 
nika prógtamowego, buchaltera, kasjera; 
kilku lub kilkudziesięciu instruktorów 1 
trenerów. Ludzie cj żyją ze swych pen- 
sji, gdyż są dobrze płatni. 


KTO UPRAWIA SPORT? 

O sporcie radzitckim panują w krajach 
zachodnich pojęcia niedokładne, często 
nawet z gruntu błędne. Złośliwi twierdzą, 
że w Rosii wszyscy sportowcy to zawo- 
dowcy, lub że jest to sport tylko dla wy 
| branych. Jedno i drugie twierdzenie okre- 
sślić trzeba jako bzdurę. 

W ZSRR sportem zająć się może każ- 
dy człowiek bez względu na zajmowane 
stanowisko, lub płeć. Nigdzie w świecie 
szerc rzesza pracownicza nie ma do 
swej dyspozycji tylu wysoko wykwalili- 
kowanych pedagogów „sportu, co właśnie 
w ZSRR. Do bezpłatnej dyspozycji spor- 
towców stoją nowoczesne stadiony, świet- 
ne hale i sale gimnastyczne, pływalnie, 
korty, bieżnie, ringi. To wszystko dla jak 
| najszerszych mas! Bo wychowawie fizycz- 
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Ciężkie chwile „Ghemela” 


W walca z Wilkinsem łodzianin znalazisię na ieskach ringu 


Dowiadujemy się pewnych dalszych 
szczegółów dotyczących walki, staczonej 
ostatnio przez naszego znakomitego roda- 
ka, HENRYKA CHMIELEWSKIEGO, z 
czarnym pięściarzem Wilkinsem, 

CHMIELEWSKI pauzował dosyć dłu- 
g9 1 wreszcie za namową swego pogrom- 
cy GUS -HININGA z FOREST CITY zde» 
cydował się wrócić na rin HINING za: 
iat się treningiem CHMIELEWSKIEGO i 
przygotowaniem go do wałki z WILKIN- 
SEM. 

CHMIELEWSKI stanął do walki do- 
brze przygotowany I odniósł nad czarnym 
mistrzem pięści zdecydowane zwycięstwo 
na punkty w 10-rundowym Spotkaniu. 

Zaledwie w trzech rundach masz ro“ 
dak ustępował WILKINSOWI, w pozosta- 
łych natomłast był bezwzględnie lepszy, co 
zresztą zgodnie podkreśla prasa amery- 
kańska, 

Bardzo ciężkie chwiłe przeżywał nasz 
mistrz w 7-€ej rundzie. Potężue uderzenie 
w skroń zwaliło CHMIELEWSKIEGO z 
nóg i oszołomiło go. Lecz Chemel szyt- 


ko wstał t wytrzymał do końca-rundy. 
Oko zapuchło mu momentalnie | utrudnia” 
ło dalszą walkę. CHMIELEWSKI nie zwa- 
żał na ból i ruszył w ostatnich rundach 
do generalnego ataku. Ten dobry finisz 
zapewnił mu zwycięstwo na punkty, 

Prasa amerykańska z zadowoleniem 
powitała powrót CHMIELEWSKIEGO na 
ring dawnego — go nazywa — NO- 
WO-ANGIELSKIEGO króla ringu wagi 
średniej, zdetronizowanego przez GUL HI- 
NINGA, obecnego swego trenera, Chemet 
(amerykanski skrót nazwiska naszego mi- 
strza) powrócił na ring, lecz nie na długo, 
gdyż tha zamiar walc: ko w obcenym 
sozonie, a potem poświęcić się szkoleniu 
młodych pięściarzy, przekazując im swe 
bogate doświadczenie I widzę pięściarską. 

O dalszych walkach, jakie stoczy 
CHMIELEWSKI, i o ich wynikach nie o~ 
mieszkamy powiadomić miłośników pięś- 
ciarstwa, którym dziś jeszcze sylwetka te- 
go sympatycznego i doskonałego boksera 
tkwi żywo w. pamięci, 


Geyer- Zryw 8:8 


-` Porażki Bednarza i Kłodasa 


Rowonżowe spotkanie Geysra ze Zrywem 
dało identyczny wynik 8:8 jak pierwszy 
mecz tych zespołów. Mimo wyniku: remiso- 
wego Zryw ma zapewnlony tytuł wieemi- 
sirza okręgu, gdyż Geyer posieda więcej 
straconych punktów.  Wcżorajszy mecz 
należy do udanych f jak sam wynik wska- 
zije — miał wyrównany pozlom. Sensacją 
swego rodzaju byla klęska Bednorza w walco 
z Trzęsowskim, który czyni włelkie postępy 
Stabo wypadł natomiast Kamiński. Miłą nie- 
spodziankę sprawił Bednarek oraz Jaskuła, 

Krótkie sprawozdanie z. wczorajszych 
walk wygląda następująco: w wadze mu- 
szej wygrał Bedngrek (G) z Gomulaktem (Z), 
który miał przewagę 
clach; w wadze koguciej Komińskiemiu (G) 
nie nie wychodziło, zwleszcza lewo w spot- 
kaniu z Czameckim (2), kióry zwyciężył na 
punkty; w wadzy piórkowej Mazur (G) wy- 
grywa z Gtybowskim (Z), zapęwniając sobie 
w 2 S-ej zwycięstwo; w wadza Ićkkiej 
tiwala tulkó dwa starcia. bo 


we wszytkich star: | 


| w trzecim z powodu kontuzji, odniestonej 
į przez Woźniakiowieza (Z) — Walkę przerwa- 
| no przez lekarza — uległ na punkty Kaliń- 
ski (G). W wadza półśredniej Taborok. (Z) 
miał dobry trening w spotkaniu z Kaczmar: 
Xióm (G); który mimo że był kllkakrotnie na 
doskach, przegrał jedynie na punkty, W wa- 
dro średniej po kilku closach Markiowicz 
(G) padł na deski a zwycięzcą przez k, o. 
sgloszeno Uniona (Z). W wadze półciężkiej 
sensacją swego rodzaju byla wygrana Trze- 
sowskiego (G) z Bednarzem (Z). Zwłaszcza 
pod koniec spotkania zawodnik łabrycznego 
gespołu wykazał niepoślodnie swe walory 
W wadze ciężkiej Kłodas (G) przez swo zwy- 
cląstio z Kłodesem (Z) zopównił swemu zè- 
| społowi wynik remisowy 8 : 8. W trzecim star- 
ciu Klodas był już na deskach, lecz do- 
kończył walki, wiegając tylko na punkty, 

W ringu sędziował p. Twardowski, zaś na 
punkty Małoszczyk, Golański t Kapuśnik — 
pa wszyscy oblektywnio. Oraanizacia dobra. 
Fulbiczności pelne sall. 


` 


przestał być luksusem i objął najszersze masy 


ne u naszego sąsiada spełniła w pierwszym 
rzędzie zadanie umasowienia sportu. 


LUKSUS DLA KAŻDEGO 
Pierwszy etap już przebyto i sport obu 
jął tam masy. Teraz jesteśmy świadkami 
windowania go wzwyż. Olbrzymi rezer« 
wuar ludzki dostarcza dziesiątków tysięcy 
talentów, które pod fachowym kierownic= 
twem nie mniej uzdolnionych trenerów. 
osiągają: coraz lepsze wyniki. Postęp nie» 
mal w każdej dyscyplinie sportowej jest 
tak widoczny, że niepokoi stery sportowe 
państw anglosaskich, które w dotyclcza» 
sowej swej hegemonii czują się poważnie: 
zagrożone, Przyklad: występy- piłkarzy 
radzieckich w ojczyźniegiłkarstwa — An 
gli Tutaj na zielonych stadionach wysp 
Brytyjskich synowie dumnego Albionu do» 
znawall dwucyfrowych porażek. Był to 
zimny i nieprzyjemny tusz na gorące gło« 

wy konserwatyzmu piłkarskiego. 


W ZSRR dosłownie każdy obywateą 
nawet ten najmniej zarabiałący, może so. 
bie pozwolić na „Iuksus* uprawiania-spor« 
tu, Tam państwo daje wszelkie możliwo= 
$ci. Na wszystkich stadionach, w halach 
i sałąch wre i kipi życie sportowe, tam 
każdy robotnik po pracy podąża na swój 
stadion I pod kierunkiem wybitnych tre 
nerów uprawia sport. 

Dzisiaj sport stał się w: ZSRRnie styles 
ko modny, ale jest dla wielu, wielr setel 
tysięcy codzienną koniecznością życiową, 
Można śmiało powiedzieć, że tam sport 
zdobył masy I to nie będzie przesadą. 


ppsa 
Turniej akademików - 
Pierwszy dzień tumieju AZS-ów w .ptłce 
ręcznej rozpoczął się od powitania drużyn 
przez przedstawiciela contra akademików, 
Waltera, Z zapowiedzianych  roprezentacji 
miast nle przybył Toruń, wskutek czego gos 
spodarze zmuszeni byli rozegrać: dwo mos 
cze koszykówki. W siatkówce siollca nieza» 
sużenie wygrała z Łodzią 2:1, a następnie 
a Krukewem 2:0. Łodzianie w koszykówce 
ulegit Warszawie 27 : 53. (14: 19). Punkiy dla 
gości zdobyli; Bartoszewicz (22), Jawnicki 
(15), Maleszowski, Nowakowski (po 6), Pooios 
lek (4). Dla gospordarzy: Makrosiński, Biel 
ski, Jaworowski (pó 8), Mietkowski (5) 1 Ka: 
sprzak (4). n 
W drugim spotkaniu 
Kraków 44 : 36 (18 : 9). 
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KINA 

POLONIA. (Piotrkowska 87) 
Wil ŃRE PRZEŁOM 

TĘCZĄ (Piotrkowska 108) 
„PYRANY 

WISŁA (Daszyjskiego 1) 
„NASZ UKIE I” 

BAŁTYK "(Narutowicza 20) 
„NASZ 'OKRYU * 

GDYNIA (ul „Daszyńskiego 2p 
SAMUINYE ZAUIEU” 

STYŁOWY (Kilńsklego 123) 
„GDY MADELON“ 

WŁÓKNIARZ. (Zawadzka +6, 
„UICHĘ WESELE” 

HEL (ul. Leglonów 2—4) 
„SAMOINY ZABIEŁ” 

ROBOTNIK (K lińskiego 178) 
„DZIEN WIELKIŁA PEŁYGODY” 

PRZEDWIOŚNE (ul. Żeromsk cego 74—780 
„BEN KAPITAN" 

WOŁNOŚC (Napiórkowskiego 16) 
„U KRESU DROGI 

ROMA (Rzgowska 84) 
„DZISIAJ 1 ZAWSZE“ 

REKORD (ul; Rzgowska 2) 
uNIEUCHWYTNY SMITH" 

RAJKA (ul. Franciszkańska 81)" 
„NIEBO JEST DLA WASY 

TATRY ml (Slenkiewicza 40) 
„SKARB RODZINY. GOUPI" 

ZACHĘTA (ul. Zgierska 28) 
„DOROŻKARZ NR. 1a 

MUZA (Ruda Pab'inicka) 
SREBRNA FLOTA“ 


Łódź zwyciężyła 
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PAŃSTWOWY TEATR W. P. Jaracza 27 

Dziś | dni następnych komedia polityczna | ZĘ 

fallusza U:syna Niemcewicza „Powrót Posla”. 
TEATR KAMERALNY D. 2. 

Dziś dwa przedstawienia komedii G. B.j 
Shawa „Major Barbara”, w tym 50-te przed- 
siawienie. Początek godz. 15.30 1 19-ta. 

> TEATR TUR 11-go Liciopoda 2 

Dziś 1 dni następnych pelna życia, 
wdzięku i humoru komedia J. Blizińskiego 
„Pan Damazy” w jubileuszowej obsadzie 
z Aleksandiem Zelwerowiczem w roli tytu- 
łowej. 

TEATR „STRENA”, Traugutta 1 

Dziś dwa przedstawienia o godz. 16.30 1 
19.30 komedii muzycznej Z. Gozdawy i W. 
Siępnia p. t „MOJA ŻONA PENELOPA" 
z udziałem całego zespołu „Syreny”. Po- 
cząlek przedstawień o godz. 19.30. 
"TEATR KOMEDI! MUZYCZNEJ „LUTNIA” 

Dziś 2 przedstawienia „o godz. 16. 1 19 
„WESOŁA WDÓWKA” poraz 75-ty 1 ostatni, 

Kasa teatru czyna od godz, 11, 

UWAGA) Wiorek 19 listopada premiera 
operetki F. Lehara „MIŁOŚĆ CYGAŃSKA”, 
TEATA „GONG” 

Polndniowe 11: 

„Przez dziurkę od klasza” 4 Dymszą I Gie. 
rasińskim. Początek © 19.30. 9812 


TEATR „SYRENA" Traugutta 1 

Dziś 2 przedstawienia komedii muzycznej 

Z. Gozdowy i W. Stępnia p. t. 
„MOJA ŻONA PENELOPA" 
| Udział biorą: Marla Pielicka, Marian 
Dąbrowski, Zygmunt Chmielewski, Edward 

Í Dziewoński, Wacław Jankowski, Waclaw Ku- 
charski, Stefcia Górska, Stefania Grodzień- 
ska, Regina Grdbąwska, Kazimierz Pawłow- 
svi, Jerzy Pichelski, Irena Malkiewicz i $te- 
tan Witas, 

W reżyserii Stanisławy Perzanowskiej. 

Poczatek przedstawień o godz. 16.30 1. 
| 19,30. Kasa czynna caly dzień, tel. 27-70. 27-70, | 


G 0 N G Dymsza 
Poluiniowa 11 1 Gierasieński 


| „wte ieao „Przez dziurkęodklcza.." | 


Prosimy,o wcześniejsze nabywanie blietów. 


| zaraza a jo] ac 
Teatr Komedii Muzycznej „Lutnia“ | 
Piotrkowska 243 
Dzlś'o godz. 16 1 19 | 
Poraz 75-ty i ostatni | 
“ 
„Wesoła Wdówka 
Kasa tentru czynna od godz 11 
© a | [że || (| oc paw (||| m E 
OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski — Zarząd Nieruchomości 
w m. Łodzi podaje do wiadomości, że z 
dniem 15 listopada 1846 roku rozpoczyna 
przyjmowanie podań na wydzlorżawianie 
ogrodów, placów | dzialok poniemieckich na 
terenie wielkiej Łodzi na „rok 1947. 
Wszystkie Instytucje 1 osoby zalntereso- 
wane winny zaopatrzyć sią w spocjalne tor- 
mularze, które są do nabycia w Biurze Dy- 
rekcji, Piotrkowska 100 oraz w poniższych 
atquwach Rejonowych: 


I — ul, Łagiewnicka Nr. 101 
I — „” Piotrkowska w 46 
m— „ Kilińskiego „ 94 
IV — „ Abromowsklego „ 39 
V — „ Tuszyńska p 10 
VI — „ Radwańska „ 60 
VII — „ Plotrkowska n 104 
Nut — „ Piotrkowska w 38 
IX — „ Śródmiejska m 
X — „ Limanowskiego — „134 
XI — „ Łagiewnicka » 101 
XII — „ Pomorska BEŻ) 
fM — „ Abramowskiego „ 39 
KIV — „ Rzgowska » 148 , 
XV — „ Rudzka 7 


, (Ruda Pabianicko) 
d Szczegółowo wypełnione wnioski należy 
składać wyłącznie w Dzienniku podawczym 
Dyrekcji Zarządu Nieruchomości, ul. Piotr- 
kowska 100, I piętro, w terminie od 15 li- 
stopada r. b. do 31 grudnia 7. b. 
Jednocześnie Zarząd Nieruchomości ostrze 
ga, że osoby nieposiadojące po dniu 1 
atycznia 1947 roku umów  dzierżawnych, 
a wykorzystujące samowolnie 1 bezprawnie 
wyżej wymienione oblekty będą pociągane 
do odpowiedzialności, niezależnie od utraty 
praw ublegania się w przyszłości o dzier- 
tawę. 
Łódz, dnia 15 listopada 1946 roku. 
%ARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 
Zarząd RCA 


REDAKTOR NACZELNY: K, BOGUSŁAWSKI, 
D—011619 


W numerach niedzielnych 1 śŚwiatęczcych = 


,szexla, powróciła 1 przyjmuje obecnie Łódź, 
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fachowych. Napr 
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REWELACJA: DORAS AMIE FAL KRÓTKICH, 


BZECGEKHEKMEZE M 
8 UWAGA? 


Laboratorium najnowocześniej urządzone na miejscu. 
daż — zamiana. Wojskowi i urzędn cy państwowi 10*/6 zniżki. 
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Dokąd dziś pójdziemy JAMKAGARARAGANACGANNNRARGAARKĄ 
PRECISIOUS - RADIO 


SIENKIEWICZA 2 


Tanto — szybko — solidnie. — Pod kierownictwem zagranicznych sit 
przebudowa 


strojenie radioodbiorników. 
Radiofon zacja lokali i świetlic, 

Kuono — sprze- 
9387 


PETER TAART 
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z Wielka ankieta filmowa z nagrodami 


Jakie tematy chcecie oglądać na ekranie? 
iiozrywkowe? Społeczne? Dramaty czy komedie? 
ankiety przyznane będą nagrody ogólnej wartości 


50.000 


oraz bezpłalne bilety do kin! 
Szczegóły w najnowszym numerze (7) dwutygodnika ARE. 
Do ka ye WC 


Wojenne? 
e Uczestnikom 


Ze 
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UA Lekarze LOW 
Dr ZOFIA KOŁSUT Choroby kobiece, aku- 


Pio.rkowska 70 m 8, te.. 212-22 godz, 3—8 pp. 
5% 9344 

Dr ZOFIA SKONIECZEA, lekarz szpitala Ko. 
chanówka, Spoc. chréb narwowycr przyjmuje 
4—6, Piotrkowska 16. Leczenie olekłrowstrzą- 
scwe, 8018 
Lekarz-dentysta ZOFIA BALICKA. Przyjmuje 
gd 10-13 i od 16—19, Moniuszki 11, II pię- 
tro, tel. 151.15, 7943 
Di med. M. ZAURMAN, specjalista chorób skór 
uych t wenerycznych, przyjmuje 8—10 | 5—7. 
Nawrot 8. 7878 
| pr HENRYK PROCHACKI, specjalista chorób 
skórnych, wenerycznych, Legionów 17—5 | 
przyjmuje 12—1 I 3—6. 9668 
'Dr. MIRSKI, choroby kobiece, Żeromskiego 37 
tel. 257.28, 9333 
Dr MUSIAŁ, specjalista chorób serca, przyj. 
muje 4—5. Gdańska 4%, Rentgen, Elektro. 
Kardlograł, 7985 
DR JERZY ŁUSZEIEWICZ choroby kobiece i 
akuszerla, przyjmuje od 4 — 6 Legionów 3 
m. 6, let. 2038-78 8 25 
Dr Ł. RÓŻYCKI, epecjaliria chciób kobia- 
cych | akuszerii ul. Legionów 9, teL 166 29. 
prz jmuje 1—6. 0 | 
LFKARZ-DENTYSTA Tadeusz Mintz, Leczenie 
chorób zębów, jamy ustnej, zęby sziuczne, 
Południowa Ni 46, Pizyjmujo. Talelon 268.91. 
8918 

Dr KOWALSKI MIECZYSŁAW, spocja:ista 
chorób skórnych t wsyp AL. 1 Maja | 
Nr 9. przyjmuje 8 — 10, 3 — 7888 | 
Dr LENCZEWSKI — choioby kobjaca T dku: 
szeria, obecnie Łódź, ul. Sienkiewicza $I, 
godz. $ — 7 tel. 181.47 1884 
Ei med, L VOGEL ze Lwowa — specjalista | 
chorób kobiecych ! gkuszer, przyjmuje. ul. 
Narutowicza 4, tel. 260 92. 7898 
Dr mod. GLAZER, cho>by skórne | wenery- 
czne, Ordynuje 5—8 pp. Andrzeja Ni 29, tel. 
179.15. 7988 
Dr LOZA EMIL, specjal w chorobach skór. 
nysh, wenerycznych przyjmuj» od 12—2, 6—8 
tel. 179.56, Sienkiewicza 34. 2885 
Pr med. SIEŃRO ESAWERY specjclisia chorób 
skómo-wenerycznych Przyjmuje ul. Kilińs- 
kiego 132 godz. 12—2 4—68. 8076 
KCWALCZYK JERZY. Choroby skórne i 
weneryczne. pizyjmuje Żeromskiego 41 — 1. 
3-8, Tel. 150.58 7683 
Pr. med. B. TOŁCZYŃSKI, specjalista chorób 
uszu, nesa i gardła. Sienkiewicza 37, przyj- 
muje codziennie od 1—3 t od 4—6, 2652 


Dr B. DOBROWOLSKI, speciclisty chorób ner- 


wcwych 1 seksualnych, przyjmuje 3—! 
Kcperuiko 8 7840 
Dı REICHER, Specjalista chorób wererycz- 
nych, Południowa 26, przyj. 2—5. 8076 


Dr. TADEUSZ CHĘCIŃSKI, asystent szpitala | 
skórno-wnerycznegs św. Marii Magdaleny, | 


przyjmuje 4—6, Piotrkowska 157, tel. 203-11. | 


LECZNICA-PRZYCHOLNIA Piotrkowska Ni. 3. 
Pciąd7 ambulatoryjne ! domowe lekarzy spe- 
rzyjącia 10 — 19. 7887 
DR. KONDRACKI, spesialista chorób ż iad. 
ka, kiszek, wątroby. Narutowisza 35, przyj- 
muje 3—6, telein 206-2 „6655 


Adies* Redakcji 1 Taaa Łódź, Piotrkowska 1024. 
, Redaktor przyjmuje codziennie od godz. 15—18, tel. 112-60 


Dr med. S. ŻURAKOWSKI specjalista chorób 
skórnych.  weberycznych meczoplciowych 
Piotrkowska Nt 93, qodz 12—1 1 3—51/+ 8866 
D RATAJ-ZURAKOWSFA specjalistka chorób 
skórnych, wenerycznych u, kobiet, kosmetyka 
ka. Płotrkowska Nr 98, godz. 12—1 1 
BC SEA 
Dr RATRYSKI WITOLD, | choroby chirurgiczna 
1 kobiece. Andrzeja Nr, 7, od 4—7. __ 9847 
ŃKUSZEREA  ŁAGOWSKA IRENA abitu- 
tontka Warszawskiej Kliniki pret Gromodz- 
kiego przyjmuje Zachodnia 52. Teleton 151-78. 
RKYSZERFA Wajtostewicz, abiturlentka War. 
szawskiej Kliniki profesora  Gromadzkiege 
pizy!muje — Pomorska 43, 8618 


„AMI Kupno — sprzedaż III 


DOMY, wille, placy, objekty rolne, przemy- 
slowe sprzedamy — kupimy. Plac Wolności 
6/4 godz, 11—1 1 4—8, 9873 
FLEKTRIT MASTRO 6 lomp sprzedam. Se- 
natorska 19 m. 50. a 8974 
OZDOBY CHOINKOWE (BOMBKI) w dużym 
wyborze poleca Wytwórnia ozdób chomko- 
wych, Łódź, Wólczańtka 2%4a, róg Czerwo. 
nej, tal. 147-57. 9492 
ARTYKUŁY FRYZJERSKIE 1  perfumeryjno- 
kosmetyczne JÓZEF POPŁAWSKI, Łódź, Sien- 
klewicza 63, tel. 152-02. 2636 
ŁÓŻKA polowe. klerzczyny, krzesla, fyżki. 
waiki, pałki, Południowa 6 — ceny hurtowe. 

8511 
KUPUJEMY palefony oraz plyty gramolono- 
we całe | połamane, Moelodioion, 6-go Sierp- 
MR 8870 


wa. cellotan, makalki, walendarze, ceny hur- 
luwe, poleca: „Śkladnica Burowa" Łódź 
Pioltkowska 69, terelon 116-60. Prowincja za- 
lcżen! 2, 9298 
TEACKIE nicielnice, plochy używane, tanio 
sprzedom, Żródłowa 5, gospodarz, przysią- 
nek Brzezińska Marysińska. 8793 
MEBLE w dobrym 1 zm stanie kupuje sio- 
lomia, Krasickiego 3, przy Rzgowskiej, przy. 
stanok Piaseczna. 9483 
TRYZJERSKIE artykuły i perfumerie poleca 
fima Bonesiak I Gajewicz, Łódź, Dąszyń- 
skieg 36, tel. 105-62, duży wybór — niskie 
ceny. -_ a y 9707 
CHOINROWE ŚWIECIDEŁKA poleca wy- 
twórnia wyrobów szllazych, Piotrkowska 
112—18. 9797 
MEBLE — Sprzedaż — Kupno — Zamówienia 
— Zamiany. Łódź Piotrkowska 275, Galar | 
Bernacki, 8058 
FOTOAPARAT, zegarek, brylantzlom srebrny 
i złoty,, znaczki filalelistyczne kupisz — 
sprzedasz najkorzystniej w „Okazji”, KIMŃ. 
skieqo 47. 9885. 
ZEGARKI nowe kupuje placąc najwyższe 
cony, „Okazja”, Kilińskiego 47. 9086 


„Wh Różne IM 


ZGUBIONO beżową skórkową rękawiczkę. 
Proszę o zwrot za wynagrodzeniem. 
kowska 58. Sklep Majewski. _ 9848 
DNIA 24 b. m. o godz. 11 w lokalu Kursów 
Kilińskiego 50 odbędzie się Walne Zebranie 
Centralnego Związku Stenogratów 1 Maszy- 
nistek Rz. Polskiej w Łodzi. Maszynistki, ste- 
rotypistki 1 czlonkowie Związku uprasza się 
© jak najliczniejsze przybycie. Zarząd Związ- 
ku. 9849 


Teetony: 129-13, 137-47 


50 proa. diożeb 
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Piotr- | 


CEROWNIA artystyczna przyjmie wszelkie 
ubiory do reperacji, podnoszenia oczek szybe 
ko — fachowo. Szolinowa, Piolikowska 30, 


8771 
PLISOWANIE, solejki 1 dekutyzowanie Na 
żądanie pizyktawamy solejkL' Południowa 


23. 9850 
ZDJĘCIA legitymacyjne, amatorskie wykonus 
ję w tym samym dniu, Legionów | 8774 
ARTYSTYCZNA cerowila, tepstacja uszko- 
Gzone| garderoby. Sczęsna Jadwiga, Poz 
morska 44, m. 05. 8369 
PRACOWNIA kożuszków zckupiońsk.ch przyj 
mule«wszelkie roboty. Łódź, Pilsudskiego 50 
1 piętro, front 8370 
NAPIAWIAM bez sadu waralkiego 
rodzaju uszkodzoną garderobę. Łódł. Śród- 
mi jaka 23 m. 2. soca 
PIESEK czarno-biały, uszy stojące, koniec 
ogona biały, zaginął. Odprowadzić za wy» 
nagrodzeniem Bałuty, Zaciszy 22—4. 9858 
BADIOODBIORNIEI — napiawy : szybko — 
tanio, Porady’ sprawdzanie radiooqbiorników 
bezpłatnie. Firma S. Kutelczyk, Piotrkowska 
228 te 298.14. 8869 


ch 


mw Zaofiarowanie pracy miun 
bOTRZEBNA pomoc domowa, Zachodnia 34— 


EA 9762 
POTRZEBNY lryzier męski na slalo. Zaklad 
Fryzjerski, Kopornika 30. géo 


DMUCHACZE | malc:ki do ozdób choink 
wrygh potrzebni zaraz, Pieukowska 112—18, 


9768 
POTRZEDNY blachdrz samochodowy, Picie. 
kewska 189. 9631 


POSZUKUJĘ czeladnika krawieckiego, Łódź, 
Kilińskiego 156—1, 


nu dobrych warunkach Foto „Wenus”, Pit- 
|sudskiego 28, przy Fomotskiej $114 
POTRZEBNI natychmiąst: 2  maszynistki, 


2 księgowych. Zgłoszenia: Zjednogzenio Prze 
mysłu Pończoszniczego, Aleksandrów. koła 
KS ul. Bankowa 6/8 Wydział Personals 

9684 
BADIOTECENIĘ samodzielny potrzebny, na 
cobrych warunkach, Zgierska 9. Warsztat 
Fadi>tcchniczny Z. Wtjciochowicz, 
POTRZEBNA  buletowa, Bulet I klasy aa 
Dworcu Kaliski. i, “mie 
POTRZEBNA zarządzająca kuchnią, w śred- 
nim wieku, intoligenina, uczciwa. fefoten= 
cjo wymagano, Bufet I klasy na Dworcu Ku- 
skim, 9357 b 
POTRZEBNI czoladnicy | szwaczki do azwal 
nt męskiej. Zgłaszać się zaraz. Zakład kra. 


wlacki, Rzqowska 104. |. Stratyński __ 9868 
BUKIECIARKA zdolna polizebno. Zgloszenia 
Związek Ogrodniczy, Plolrkowska 80, 9867 


Minh Lokale MNA 


MIESZKANIE 2 pokojowo z kuchnią w Kra- 
kowie zamienię na pokój z kuchnią w Łodzi, 
Wiadomość Łódź Lipowa 55 m, 9, __ 8068 
MŁODA procująca pouzukuja pokoju, może 
być wspólny, Zapiacę kilka mieslęcy z qó- 
tv. Of, Express _Iustrowany_ „Wdawe”, 8793 
"KOSMETYCZEA poszukuje pokoju w ¿ród? 


nileściu tylko do pracy, tel. 210-01 9791 
STUDENTKA poszukuje pokoju tylko árd. 
mieście, tel. 210-01, 8780 


IWA Nauka IWAN 
UDZIELAM lekcji języka angielskiego w qo- 


azinach wieczornych, ul. Piotrkowska BI 
m, 36. 8572 
MEE E EEE E 0 


OGŁOSZENIE 


Dyrekcja Hotell Miefs'ich w Łodzi ogla- 
sza przetarg nieograniczony na wykonanie 
1 dostarczenie: 

20 łóżek z materacami paten'owymit 

20 szalek nocnych 

8 szal do ubrań 

12 stolików bez szuflad 

Bliższych szczegórów udzieli Dyrekcja Ho= 
tell Miejskich ul, Narutowi-za 98. 

Oferty należy <rładać w zalakowanych 
kopertach z napisom: „Oferta na wykonania 
1 dostarczenie 20 lóżok z materacami puten- 
*awyml, 20.szafek nocnych, f szał do uh* rń 
fraz 12 stolików bez szuflad” w biurze Dy- 
*ekcii Hoteli Miejskich do dnia 22 listopada 
1946 v. do godz, 10-of. 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samyn 
dniu o godz. 11.00 w biurze Dyrekcji Hotell 
Miejskich. 

Dyrekcja Hoteli Miejskich zastrzega Špblr 
prawo wyboru ofetenta jak również unia. 
vażnienia przetargu bez podania powodów 
1 ponoszenia jakichkolwiek z tego ly ulu 
cdszkc dowań. 


Łódź, dnia 15 listopada 1946 roku. 


Dyrekcja Hoteli Miejskich 


U w Łodzi 


Wydawca Spółdzielnie Wy Jawniszą 
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